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Członkowie kierownictwa partii wśród załóg robotniczych

Dialog z ludźmi pracy

W ocenie resortu rolnictwa}

WARSZAWA (PAP). Wto­
rek, 2 września był dl* człon­
ków kierownictwa partii —

Biura Politycznego ( • Sekre­
tariatu KC PZPR — dniem
ich wyjazdów w teren, zwią­
zanych s tym bezpośrednich
rozmów 1 spotkań z ludźmi

pracy. W ten sposób, podob­
nie jak tuż po zakończeniu X
Zjazdu — w lipou < w począt­
kach sierpnia, obecne spotka­
nia stały się konkretnym speł­
nieniem sformułowanej na X
Zjeździe zasady, aby raz w

miesiącu w dniu przeznaczo­
nym n* posiedzenie Biura Po­
litycznego KC, członkowie
centralnych 1 wojewódzkich
kierownictw partyjnych ucze­
stniczyli w zebraniach POP,
spotykali się x załogami, człon­
kami partii i bezpartyjnymi.

Z roboczą wizytą przebywał
we wtorek w Pile premier
Zbigniew Messner. Interesował

Polemika z „Washington Post” na temat gospodarki Polski B

Zarobki kadry kierowniczej w państwie BI Wizyta premiera
Z. Messnera na Węgrzech B Sprzedaż alkoholu w sierpniu

Przygotowania do jesiennych

Po katastrofie statku

„Admirał Nachimow”

Nie udało się

odnaleźć 319 osób
Wyłowiono 79 ciał

MOSKWA (PAP). Jak in­
formuje komisja rządowa po­
wołana do zbadania przyczyn
katastrofy statku „Admirał
Nachimow” do operacji ratun­

kowych zaangażowano niez­
będne siły i środki Minister­
stwa Żeglugi Morskiej. Czar­
nomorskiej Marynarki Wojen­

nej, lotnictwa cywilnego 1 in­
nych resortów.

W rezultacie podjętych
działań uratowano 838 osób.
Wszystkim poszkodowanym u-

dzielono niezbędnej pomocy.
29 osób znajduje się w szpi­
talach. Z wody wyłowiono 79
ciał ofiar wypadku. Do tej po­
ry nie udało się odnaleźć 319
osób.

Poszukiwania i akcja ratun­
kowa trwają.

*ię m. in. problemami gospo­
darczymi województwa.

Premier odwiedził załogę
największego w Polsce produ­
centa źródeł światła — Zakła­
dów Sprzętu Oświetleniowego
„Połam", zapoznał *ię z tech­
nologią produkcji oraz możli­
wościami dalszego jej unowo­
cześniania, a także warunka­
mi socjalno-bytowymi praco­
wników. Szczególną uwagę
Zbigniew Messner zwrócił na

sprawy Jakości żarówek oraz

ich dystrybucję na krajowym
rynku.

Członek Biura Politycznego
sekretarz KC PZPR Józef
Czyrek, odwiedził załogę Huty
„Warszawa”,

Podczas rozmów J. Czyrka
s pracownikami wydziałów
ciągami ; walcowni zimnej
blach, poruszano m. in. temat

nowych systemów wynagra­
dzania.

Konkretne formy sprawne­
go podejmowania uchwał X
Zjazdu PZPR były tematem
rozmów członka Biura Polity­
cznego. sekretarza KC PZPR
Józefa Baryły z pracownika­
mi Mazowieckich Zakładów
Rafineryjnych ( Petrochemicz­
nych w Płocku.

Warunki codziennej pracy i
dojazdów do niej, kolejki w

sklepach, brak dostatecznie
rozwiniętych i łatwo dostęp­
nych usług — oto niektóre te­
maty, jakie przewijały się w

rozmowach członka Biura Po­
litycznego, sekretarza KC
PZPR Jana Główczyka z mie­
szkańcami Skierniewic.

Członek Biura Politycznego
KC, przewodniczący Central­
nej Komisjf Kontrolno-Rewl-

WARSZAWA (PAP). 1 bm.
w Warszawie n* konferencji s

dziennikarzami zagranicznymi
i krajowymi rzecznik prasowy
rządu Jerzy Urban skomento­
wał niektóre doniesienia pra­
sy zachodniej na temat spraw
polskich.

Na wstępie nawiązał do ar­
tykułu opublikowanego 29
sierpnia br. na łamach ame­
rykańskiego dziennika „Was­
hington Post”, który oceniał
sytuację gospodarczą Polski
w I półroczu br. Pomimo po­
woływania się na oficjalne

polskie dane — powiedział —

przedstawiono ją nierzetelnie.
Pomieszane zostały informa­
cje prawdziwe z doniesienia­
mi nieścisłymi. Rzecznik rzą­
du przytaczał wiele przykła­
dów pozytywnych zjawisk

zaobserwowanych w polskiej
gospodarce w i ...

siącach. Wskazał n* ponad­
planowy wzrost produkcji
przemysłowej, na wysoki
wzrost wydajności pracy w

przemyśle przetwórczym, na

zmniejszenie energochłonności
produkcji przemysłowej, do­
bry stan zasiewów zbóż i rze­
paku. bardzo wysoki wzrost

skupu żywca wieprzowego, na

szybsze od planowanych do­
stawy na rynek wewnętrzny.

Są też zjawiska ujemne, m.

in. te które eksponuje amery­
kańska gazeta — stwierdził J.
Urban. Ale ponieważ w ar­
tykule tym mówi się jedynie
o zjawiskach negatywnych —

obraz sytuacji gospodarczej
Polski musi być nieprawdzi­
wy.

rch w polskiej J. Urban skomentował
minionych mie- formację jaką podała „V

! in-
....... „Wolna

Europa”, powołując się na

„Tygodnik Powszechny”, *

dotyczącą zarobków kadry
kierowniczej w państwie. O-
kreślił Jako kłamliwe i judzą­
ce uwagi monachijskiej roz­
głośni, że . nie po-daje się in­
formacji o zarobkach praco­
wników aparatu partyjnego i
administracji państwowej na

niższych szczeblach. Publika­
cja „Tygodnika Powszechne­
go” dotyczyła podjętej w lip-
cu br. uchwały Rady Państwa
o uposażeniach osób zajmują­
cych kierownicze stanowiska
państwowe. O zarobkach pra­
cowników niższych szczebli
informuje się również i to

(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

(DOKOŃCZENIE NA STU. 4)
Rzecznik

radzieckiego MSZ

Wystawy „Ballexpo 86"
(Telefonem z Gdańska od red. T. Steca)

Wczoraj trzykrotnym ude­
rzeniem w dzwon
przed gdańską halą
znajmiono otwarcie
narodowej Wystawy
po 86”. W otwarciu oprócz 322
firm z 22 krajów udział wzięli
między innymi zastępca człon­
ka Biura Politycznego KC,
I sekretarz KW PZPR w

Gdańsku, przewodniczący Ko­
misji Morskiej KC Stanisław
Bejger, wicepremier Włady­
sław Gwiazda i minister han­
dlu zagranicznego Andrzej
Wójcik.

Liczniejszy w tym roku u-

dział krajoioych i zagranicz­
nych wystawców ze zwiększo­
ną ofertą w dziedzinie bu­
downictwa okrętowego i wy­
posażenia statków — powie­
dział minister Wójcik —«

świadczy o rosnącym zainte­
resowaniu świata gospodar-

okrętowy
Olivii o-

Między-
„Baltex-

czego współpracą z naszym
krajem, a również jest wy­
razem uznania dla polskiego
przemysłu okrętowego. Dla
naszej gospodarki jest to

przemysł zdecydowanie eks­
portowy, gdyż buduje on po­
nad 90 proc, statków na za­
mówienia zagraniczne.

Goście rozpoczęli zwiedzanie
ekspozycji od stoiska naszego
największego kontrahenta za­
granicznego czyli od radziec­
kiej centrali „Sudoimport”, za

pośrednictwem której polskie
stocznie w okresie 35 lat
dowały dla ZSRR blisko
statków różnego typu,
większym zagranicznym
stawcą z krajów zachodnich
jest RFN, której przemysł o-

krętowy reprezentuje w Gdań­
sku 38 przedsiębiorstw. Gdy-
(DOKOŃCZENIE NA STR; 4)

zbu-
1000

Naj-
wy-

o sprawie
N. Daniioffa

MOSKWA (PAP). Jak o-

świadczył we wtorek na spot­
kaniu x dziennikarzami rzecz-

flUH-nik radzieckiego MSZ — Gien-
nadij Gierasimow, wobec za­
trzymanego korespondenta a-

merykańskiego tygodnika „US
News and World Report” —

Nicholasa Daniioffa — prowa­
dzone jest obecnie śledztwo.
Znajduje się on w areszcie
śledczym w Moskwie, gdzie
odwiedziła go żona j syn.

N. Daniloff aresztowany zo­
stał w momencie gdy przeka­
zywano-mu zaklejoną kopertę.
Po jej otworzeniu w obecno-

(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

prac'potowych
(INF. WL.) „Sądząc po nie- wyjątkiem województw pół-

których symptomach w przy- nocnych i regionów podgór-
rodzie zanosi się nd wczesną
zimę” — stwierdził wicemini­
ster rolnictwa Kazimierz Grze­
siak podczas konferencji pra­
sowej w Ministerstwie Rolnic­
twa, Leśnictwa i Gospodarki
Żywnościowej. Za pośrednic­
twem obecnych dziennikarzy
zwrócił się do rolników z ape­
lem o nlezwalnianie dobrego
tempa prac potowych,. * zwła­
szcza o zwózkę słomy, która
w tym roku nie jest porażona
grzybami i doskonale nadaje
się na paszę. •

Wprawdzie najpracowitszy
okres już za rolnikami, lecz
zaczynają się jesienne prace
połowę. W zasadzie prawie
wszędzie zakończono żniwa z

skich. Do 28 sierpnia skoszono
zboże na 800 tyś. ha czyli z

98 proc, areału. Do łpichrzów
trafiło już 3,8 min ton ziarna.

Sierpniowe deszcze popra­
wiły kondycję roślin okopo­
wych i sprzyjały poplonom.
Trwa II pokos siana. Wczesne
żniwa pozwoliły rolnikom na

wysiew rzepaku ozimego w

terminach agrotechnicznych.
W całym kraju rzepakiem ob­
siano prawie 70 proc, zaplano­
wanego areału. W niektórych
regionach rozpoczęto wykopki
wczesnych odmian ziemnia­
ków. Ruszyły również wy­
twórnie krochmalu i suszu

ziemniaczanego.
(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)
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W Komitecie Krakowskim PZPR

0 inwestycji, na którą wszyscy czekamy
(Inf. wł.). O tym, iż po Kra­

kowie jeździć jest trudno —

wąskie ulice, brak obwodnic
z prawdziwego zdarzenia,
wyjątkowa ciasnota panująca
na jezdniach Śródmieścia —

Czytelników naszej gazety
nie muszę przekonywać. Po­
zostawia też wiele do życzenia
stan i wygląd dworców PKP
i PKS. Z niecierpliwością
więc czekamy wszyscy na

powstające Centrum Komu­
nikacyjne, które położy kres
tym kłopotom. Jest to dziś
węzłowa sprawa naszego mia­
sta i jego komunikacji. „Cen­
trum” przyniesie wiele roz­
wiązań, dotyczących ruchu
komunikacyjnego, wyeliminu-

je jego uciążliwość m. in. u-

sprawni ruch na ulicy Baszto­
wej. Powstaną tunele W-Z —

drogowy oraz tramwajowo-
-pieszy pod stacją kolejową,
nowa trasa tramwajowa,
przebudowane zostaną ulice w

otoczeniu dworca i sam jego
budynek, wybudowany będzie
nowy układ torów z 5 pero­
nami, nastawnią, nowoczes­
nymi urządzeniami sterowa­
nia ruchem pociągów. Zosta­
nie wzmocniona konstrukcja
wiaduktu nad ulicą Lubicz, a

w podziemiach Centrum Ko­
munikacyjnego będziemy czy­
nić wszelkie zakupy w orygi­
nalnym pasażu handlowym.
Jest to więc kolosalna inwe-

stycja, bardzo kosztowna, i
trudna technicznie — choćby
z uwagi na prowadzone pod
dworcem kolejowym pod zie­
mią. trasy tramwajowe wy­
magające szczególnej izolacji i

zabezpieczenia przed drgania­
mi wywołanymi przez jadące
nad nimi pociągi.

Z uwagi na ważkość prob­
lemu miło mi donieść Czytel­
nikom, iż szkielet Centrum
Komunikacyjnego rośnie Jak
na drożdżach. Niemała w

tym zasługa nie tylko jego
bezpośrednich wykonawców,
ale i zakładów pracy oraz

firm pomagających z wielką
(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

Szef dyplomacji PRL

złoży wizytę w CSRS
Na zaproszenie ministra

spraw zagranicznych Bohu-
slava Chnioupka w najbliż­
szych dniach złoży oficjal­
ną przyjacielską wizytę w

Czedhosłowackiej Republice
Socjalistycznej minister
spraw zagranicznych Ma­
rian Orzechowski.

Z Międzynarodowego Festiwalu Folkloru Konferencja prasowa w Moskwie

Ziem Górskich

Wokoł serca

Publiczność lubi egzotykę
Kontrola wybuchów jądrowych

(Inf. wł.) Dzisiaj przybywa­
ją do Krakowa najznakomitsi
chirurdzy klatki piersiowej,
kardiolodzy i kardiochirurdzy
z całego kraju i wielu ośrod­
ków zagranicznych, by uczest­
niczyć w trzydniowym XXI

Zjeździe Sekcji Chirurgii Klat­
ki Piersiowej, Serca i Naczyń
Towarzystwa Chirurgów Pol­
skich. Imprezę tę otaczają za­
interesowaniem i życzliwością
władze miasta x posłem na

Sejm PRL, I sekretarzem KK
PZPR Józefem Gajewiczem,
który jest członkiem Komitetu
Honorowego Zjazdu. Zaprosze­
nie do udziału w Zjeździe przy­
jęli m. in.: ML H. Yacoub (Hare-

field), W. J. Norwood (Fila­
delfia), W. J. Keon (Ottawa),
V. Kasyanienko i V. Fiłatow
(Moskwa), H. G. Borst (Han-
nover), K. V. Hall (Oslo), J.

Baryinsky (Winnipeg) i in.
oraz znani polscy chirurdzy
klatki piersiowej. Oczeku­
je się przybycia ponad tysią­
ca osób.

Dziś o godz. 17.30 w Filhar­
monii Krakowskiej gości przy­
wita Zespół Pieśni 1 Tańca
UJ „Słowianki", a następnie
zostaną przyjęci przez prezy­
denta m. Krakowa.

Jutro odbędzie się uroczy­
ste otwarcie naukowych o-

brad. Przyjęto 450 refe-

oczywiście tyl-
z nich zostaną
Pozostałe będą

ratów, lecz
ko niektóre
wygłoszone,
przedstawione plastycznie na

plakatach, zdjęciach, wykre­
sach i posłużą za tematy do
dyskusji o leczeniu chorób
układu krążenia, które w na­
szym kraju są najczęstszą
przyczyną zgonów.

Zjazd będzie trwał do so­
boty, zainteresowani poszcze­
gólnymi zagadnieniami będą
obradować w sekcjach wyjaz­
dowych. Tej wielkiej nauko­
wej Imprezie towarzyszyć bę­
dzie 55 firm zagranicznych 1

(DOKOŃCZENIE NA STR. 4)

(Inf. wł.) Regulamin Mię­
dzynarodowego Festiwalu Fol­
kloru Ziem Górskich nie prze­
widuje bisów w trakcie kon­
kursów, ale zakopiańska pu­
bliczność nie zawsze to respek­
tuje. Tak było w przypadku
zespołu z Turcji. Niezwykła
werwa tancerzy, wdzięk Tur-
czynek, przepiękne stroje (od
barw aż bolały oczy), słowem
egzotyka folklorystycznej gru­
py z Istambułu bardzo się po­
dobała.

Wczoraj natomiast do kon­
kursowych szranków stanęły
zespoły: „Kasinianie” i Kasi­
ny Wielkiej, jugosłowiański
zespół o wdzięcznej nazwie

„Kitka” i „Columbia del Puer­
to” z Kuby (zgłosili się do u-

działu w festiwalu po raz

pierwszy). Po raz pierwszy
zobaczymy też folklor rodem
z Afganistanu i Mołdawii. Ze
Związku Radzieckiego wystę­
powały bowiem dotychczas
tylko grupy kaukaskie, tym
razem zaprezentują się Mołda-
wianie.

Międzynarodowy Festiwal
Folkloru Ziem Górskich ma

już osiemnastoletnią historię,
a „Jesieni Tatrzańskiej”, w ra­
mach której festiwal jest or­
ganizowany, „stuknęło” w tym
(DOKOŃCZENIE NA STR. 4)

jest dziś wyłącznie
kwestią polityki

MOSKWA (PAP). Kiedy w

1963 roku podpisywano w Mo­
skwie porozumienie o zakazie
prób z bronią jądrową w at­
mosferze, przestrzeni kosmi­
cznej i pod wodą, celowo wy­
łączono z niego nuklearne
próby podziemne. Powodem
tego był fakt, iż strony podpi­
sujące układ w żaden sposób
nie mogły dojść do porozu­
mienia w sprawie systemu
kontroli tego rodzaju wybu­
chów próbnych. Od tamtej
pory minęły jednak 23 lata i
chociaż kolejni prezydenci a-

merykańscy — z wyjątkiem
jednego — wypowiadali się za

całkowitym przerwaniem
wszelkich prób nuklearnych,'
to sprawa kontroli i technicz­
nych możliwości jej sprawo­
wania zawsze wysuwana była

przez nich jako główna prze­
szkoda na drodze do zawarcia
pełnego porozumienia. Dziś
przestało to już być proble­
mem technicznym, a stało się
tylko j wyłącznie kwestią po­
lityki, lepiej lub gorzej ukry-

(DOKOŃCZENIE NA STR. B

KRATKO
(m) CHRZEŚCIJAŃSCY i

muzułmańscy ministrowie
Libanu uzgodnili we wto­
rek bezterminowy rozejm
wszystkich zaangażowanych
w konflikt stron oraz posta­
nowili opracować kartę na­
rodową sprzyjającą zakoń­
czeniu ciągnącej się od 11
lat wojny' domowej.

UCZESTNICY odbywają­
cej się w Harare VIII Kon­
ferencji Szefów Państw i
Rządów Krajów Niezaanga
żowanych rozpoczęli we

wtorek posiedzenia plenar­
ne.

DWU dziennikarzom z

RPA nakazano opuścić Zim­
babwe. Dziennikarzy tych
pozbawiono akredytacji
przy szczycie krajów nie-
zaanagażowanych oraz wy­
dalono z Zimbabwe z po­
wodu ich powiązań z wy­
wiadem RPA.

NA ZAPROSZENIE
OPZZ, 2 bm. przebywała w

Warszawie delegacja Świa­
towej Federacji Związków
Zawodowych z przewodni­
czącym SF ZZ, przewodni­
czącym węgierskiej Cen­

trali Zwią.zków Zawodo­
wych (SZOT), członkiem
Biura Politycznego KC
WSPR — Sandorem Caspa­
rem.

Jak to jest w innych krajach? Puenta jednej dyskusji

„Bartosie" tańczą
Dar Hildy Kalser

i śpiewają za wielką wodą
200 tys. złotych

Parlamenty i deputowani
Zamiast ZX-81 będzie „Junior"

(Inf. wŁ) W 1965 roku, x

inicjatywy Tadeusza Sztroma-
jera, powstał w Zakopanem
kolejny pod Tatrami regio­
nalny zespół pieśni i tańca lu­
dowego. Ponieważ był to
wówczas zespół harcerski, gru­
pujący dziewczęta i chłopców,
uczęszczających do szkoły na

„Wilczaiiku”, .przyjął imię Bar­
tusia Obrochty. Od tamtego
okresu minęło sporo lat, a ze­
spół wyrósł na prawdziwie
reprezentacyjny. W 1967 roku

wytańczył i wyśpiewał „Złotą
Ciupagę” — główne trofeum
Międzynarodowego Festiwalu
Folkloru Ziem Górskich w

Zakopanem. Do udziału w

XIII Międzynarodowym Spot­
kaniu Górali w Zakopanem
zakwalifikował się w 1980 ro­
ku drogą specjalnych elimina­
cji z grona siedmiu najlep­
szych zakopiańskich zespołów
folklorystycznych. I znów zo-

(DOKOŃCZENIE NA STR. 4)

Nie 77 a 85 osób zginęło

Przyczyną katastrofy
atak serca pilota

WASZYNGTON (PAP). Jak
wynika z ostatniego bilansu
opublikowanego we wtorek w

dzienniku „Los Angeles Ti­
mes”, liczba ofiar katastrofy,
w której samolot pasażerski
zderzył się w ubiegłą niedzie­
lę z prywatną awionetką wy­
nosi 85 i obejmuje także 18
osób, które straciły życie na

ziemi.
Jak podał rzecznik Krajowej

Rady ds. Bezpieczeństwa
Transportu, kontroler powie­
trzny odpowiedzialny za pro­
wadzenie lądowania samolotu
pasażerskiego odwrócił na

chwilę uwagę, ponieważ w

jego polu widzenia znalazł się
trzeci samolot. Kontroler miał
zostać poddany testom na wy­
krycie zażywania narkoty-

ków. Dodał, że ciała 18
które zginęły na ziemi,
stały odnaleziona przez
strażackie w gruzach 2 do­
mów — w jednym x nich
znajdowało się w krytycznym
momencie 15 osób, w drugim
3 osoby.

Władze miejskie poinformo­
wały, że pilot jednosilnikowej
awionetki „Piper Acher” na

kilka minut przed katastrofą
doznał zawału serca. Władze
potwierdziły również, że 64
pasażerów samolotu oraz 3 o-

soby znajdujące się na pokła­
dzie awionetki zginęły w mo­
mencie, gdy samoloty roztrza­
skały się o ziemię w miejsco­
wości Cerritos. W wyniku ka­
tastrofy zapaliło się 16 do­
mów.

ofiar,
zo-

ekipy

na odnowę Krakowa
(Inf. wł.) Bywalcy krakow­

skiego Biura Wystaw Arty­
stycznych zapewne pamiętają,

że w ubiegłym roku odbyła
się tam wystawa prac Hansa
Kaisera, jednego z najwybit­
niejszych współczesnych ma­
larzy- RFN. Jego tryptyk „Wo­
łanie irysa” zakupiło Muzeum
Narodowe w Krakowie. Żona
artysty Hilda Kaiser postano­
wiła przekazać 200 tys. zł na

fundusz odnowy zabytków
miasta.

— Jestem szczęśliwa, te coś
mogę uczynić dla odnowy
pięknego Krakowa — powie­
działa wczoraj podczas uro­
czystości w Galerii Sukienni­
ce. Za dar podziękowała wice­

prezydent Barbara Guzik.
Nadto na odnowę Krakowa

Hilda Kaiser '

przeznaczyła 80
plakatów (każdy po 3 tys. zł)
z autografem męża Hansa.

(wok)

PARYŻ (PAP). Czym różni
się deputowany francuski od
swego duńskiego kolegi? —

zapytuje
„Point” i odpowiada: pierw­
szy bawi się, a drugi nie. W
środowe popołudnia w pała­
cu burbońskim, gdzie obradu­
je Zgromadzenie Narodowe,
można usłyszeć śmiech, wza­
jemne docinanie sobie, wy­
mianę obelg. Artykuł 48 re­
gulaminu wewnętrznego duń­
skiego jednopartyjnego parla­
mentu zabrania deputowane­
mu gwizdania ezy bicia braw
i przejawiania w taki spo­
sób swych emocji. Dozwolo­
ny jest tylko śmiech 1 to cl-

paryskie pismo

chy. Oczywiście, że atmosfera
posiedzeń na tym traci, jed­
nakże autorytet duńskiego
Folketingu jest większy —

kontynuuje „Point”. Nie usły­
szy się tam skarg na brak
wpływów, jak bywa to w Pa­
ryżu. W parlamencie duńskim
nie ma „buntowników”, któ­
rzy odwlekają głosowanie nad
ustawami, jednakże nie są w

stanie przeszkodzić ich przy­
jęciu, czy wnieść istotnych po­
prawek. Nie ma również spe­
cjalnych procedur pozwalają­
cych na odłożenie głoso­
wania, stawia pod znakiem
zapytania odpowiedzialność
rządu. Gabinet (prawicowo-

-centrowy rząd mniejszości)
cały czas zajęty jest tym, iż
nakłania deputowanych więk­
szości, aby udzielili mu po­
parcia, zaś w wypadku nie­
powodzenia zmuszony jest re­
zygnować ze swych ustaw i
reform. W ciągu niespełna 4
lat rząd duński 19 razy znaj­
dował się w mniejszości tylko
przy omawianiu spraw poli­
tyki zagranicznej. Jeśli zaś
chodzi o kwestie polityki we­
wnętrznej, nawet trudno u-

stalić liczbę takich niekorzy­
stnych dla gabinetu wyników
głosowani*.

(DOKOŃCZENIE NA STR. B

WASZYNGTON (PAP).
NASA zamierza anulować
do 18 misji naukowych
przewidzianych w progra­
mie ~

''
- - • ■

objąć
skich
nych

najbliższe 5 lat.
Po katastrofie promu

Spacelab. Redukcja
ma loty amerykań-

promów kosmicz-
przewidzlane na

NASA ogranicza
misje kosmiczne

„Challenger”, która miała
miejsce 28 stycznia br., do
1990 r. NASA przeprowadzi

jedynie 3 z zaplanowanych
misji — pisze specjalistycz-

ny tygodnik. Do tej pory
odbyły się w ramach Space-
łab 4 kosmiczne wyprawy
naukowe. „Za. kilka tygod­
ni NASA opublikuje listę
anulowanych misji” — o-

świadczył S. Keller, czło­
nek zarządu NASA ds.
nauk kosmicznych i ich
wykorzystania.

(Inf. wł.) Rok temu przed­
stawiłem na łamach „Gazety”
(28 VIII 1985) argumenty prze­
mawiające za skorzystaniem
z propozycji firmy „Sinclair”
(wchłoniętej ostatnio przez . . .

Amstrada), która zaoferowała czy na myśl, iż w polskiej
wówczas Polsce sprzedanie i-
dącego w setki tysięcy sztuk
zapasu
ZX-81
nach.
działem
szansę szybkiego wprowadze­
nia informatyki do szkół —

nie w postaci suchego wykła­
du lecz w formie zajęć prak­
tycznych.

Przyznaję, że idea, za któ­
rą optowałem, nie była wol­
na od wad i mogła budzić
kontrowersje. Szczególnie w

świetle, stanowiska, jakie Pol­
skie Towarzystwo Informaty­
czne zajęło w tym czasie w

sprawie przyszłego polskiego
komputera szkolnego. PTI u-

ważało, że komputery wpro­
wadzone do szkół powinny re­
prezentować standard nie niż­
szy niż komputery kierowane
do szkół za granicą i podkre­
ślało, że muszą one dyspono-

wać pełnym zestawem zna­
ków polskiego alfabetu. W
numerze „Polityki”, który u-

kazał się kilka dni po moim
tekście Marek Rostocki pisał,
że Informatycy dostają dresz-

mikrokomputerów
po korzystnych ce-

W transakcji tej wi-
przede wszystkim

szkole mogłyby znaleźć się
komputerki ZX-81.

Dziś, po roku od tamtej dy­
skusji na łamach prasy, dal­
szy szybki postęp w małej in­
formatyce sprawił, że wpro­
wadzenie ZX do szkół sta­
ło się zamierzeniem jeszcze
bardziej kontrowersyjnym.
Szczerze niówiąc, miałbym
teraz poważne wątpliwo­
ści, czy należy propago­
wać taką ideę. Skoro nie
skorzystaliśmy z propozycji
„Sinclaira”, kiedy to jeszcze
miało sens, być może należa­
łoby obecnie pójść drogą al­
ternatywną, to znaczy opraco­
wać i przekazać szkołom do­
bry komputer krajowej pro­
dukcji kosztem opóźnienia ca­
łej akcji o kilka lat.

Tymczasem Ministerstwo O-
światy i Wychowania podjęło
(DOKOŃCZENIE NA STR. 4)

Balonem przez Atlantyk
WASZYNGTON (PAP). Balon „Holenderski Wiking”,któ­

ry 31 sierpnia wyleciał z 3-osobową załogą z Saint-Jean w

Nowej Fundlandii (Kanada) wylądował we wtorek o godz.
6.08 GMT (po 51 godzinach i 14 minutach lotu) w północnej
Holandii. Jednocześnie pobito nieznacznie poprzedni rekord
szybkości przelotu balonem nad Atlantykiem. Holendrzy
lecieli ze średnią prędkością 70 km na godz. (chwilami osią­
gali 125 km na godz.).

Tuż przed lądowaniem cudem uniknięto tragedii: przela­
tując nad miejscowością Velsen załoga zrzuciła 2 napełnione
ołowiem worki balastowe, z których jeden przedziurawił
dach małej fabryki j rozerwał się w szatni, gdzie w tym
czasie znajdowali się robotnicy. Nikomu na ziemi nic się nie
stało, zanotowano jednak straty materialne.

23-metrowy pyton
sprzed 50 min lat

PARYŻ (PAP). Zdaniem
francuskiego zoologa J. Roge­
ra, mieszkające obecnie na

świecie wielkie pytony i a-

nacondy — są tylko „karła­
mi”. Ich dalecy przodkowie,
którzy żyli około 50 milionów
lat temu, byli prawdziwymi
kolosami.

Podczas wykopalisk -paleon­
tologicznych w Mali nauko-
(DOKOŃCZENIE NA STR. B

Co trzeci kierowca złamał przepisy

Ponad milion mandatów w I półroczu
WARSZAWA (PAP). Z

przestrzeganiem przepisów ru­
chu drogowego nie jest do­
brze. W I połowie br. zano­
towano około 2,1 min wykro­
czeń, czyli o prawie 14 proc,
więcej niż w tym samym o-

' do kolegiów skierowała pra-
kresie ub. r. Oznacza to, że wie 75 tys. wniosków. Więk-

od stycznia do czerwca br.
co trzeci' statystyczny pośia-
dacz pojazdu złamał przepisy.
Milicja — która ostatnio na­
siliła działania — wystawiła
ponad 1,1 min mandatów, a

szość z nich dotyczyła osób
prowadzących pojazdy w sta­
nie nietrzeźwym.

Nagminnym zjawiskiem jest
przekraczanie dozwolonej
prędkości — przyłapano na

tym prawie 180 tys. kierow-
(DOKOŃCZENIE NA STR. 4)
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Przygotowania do jesiennych
prac potowych

Spotkanie wiceministrów

spraw zagranicznych
Konferencja prasowa ©SPORT ©SPORT®

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

Nie mają powodów do na­
rzekania również ogrodnicy.
Według szacunków minister­
stwa podaż warzyw i owoców
w pełni pokrywa zapotrzebo­
wanie rynku wewnętrznego i
przetwórstwa. Jeśli nie będzie
kłopotów z opakowaniami i z

mocami przerobowymi, praw­
dopodobnie nie będzie brako­
wać przecieru pomidorowego.
Dzienny skup tych warzyw
wynosi 6 tys. ton. Tyleż sa­
mo jabłek trafia do punktów
Odbioru. Zbiory tych ostat­
nich zaliczają się do niezwykle
udanych i dotychczas zakupio­
no Ich o 30 proc, więcej niż w

poprzednim sezonie,
wreszcie stanieją...

W całym kraju trwają przy­
gotowania do wysiewu
ozimych. Tej jesieni zasieje
się je na 4.750—4.850 tys. ha.
Według oceny resortu nie po­
winno być kłopotów z zaku­
pem kwalifikowanego ziarna,
gdyż przedsiębiorstwa nasien­
ne zapewniły go handlowcom

Może

zbóż

• 37 tys. ton więcej niż w ze­
szłym roku, czyli 257 tys. ton.

Z terenu natomiast docho­
dzą meldunki, że w wielu je­
dnostkach handlowych nie ma

w sprzedaży wystarczających
ilości zapraw nasiennych,
chroniących ziarno przed cho­
robami. Zwłaszcza brakuje
preparatów „oxafun t” i „fu-
naben t". Przyczyną tych nie­
doborów jest to, że Bank Han­
dlowy nie otworzył akredyty­
wy na zakup 150 t importo­
wanej zaprawy „baytan”. Za­
nosi się na to, iż 500 tys. ha
zbóż będzie obsiane nie zapra­
wionymi nasionami.

Podczas konferencji wice­
minister Grzesiak skomento­
wał okresowe niedobory mar­
garyny, mimo dobrych plonów
rzepaku. Otóż polskie zakłady
przemysłu tłuszczowego mogą
przerobić rocznie ok. 700 tys.
ton rzepaku. Aby zaspokoić
popyt na olej rzepakowy (su­
rowiec do produkcji margary­
ny) trzeba by wybudować w

Polsce 3 nowoczesne fabryki.

państw-stron Układu Warszawskiego
rzecznika rządu

(DOKOŃCZENIE ZE STB. 1)

RODZEŃSTWO (studenci) — po­
szukuje samodzielnego pokoju,
garsoniery, pokoju z kuchnią na

rok (B lata). Czynsz z góry za rok.
Oferty 54637 „Prasa” Kraków, Wl-
śtaa 8.

Zamrażarkę, piec gazowy e.o.
— sprzedam Oferty 34635 „Prasa”
Kraków, Wlilna 8.

KRAKÓW, M-1. 25 znt — sprze­
dam. Oferty 34609 „Prasa” Kra­
ków, Wlślna 8.

VW Golf, diesel — pilnie sprze­
dam. Wiadomość: -Tarnów, tel.
81-41-01, wieczorem. g-34917

DO pracy w cukierni — przyjmę
dwie pomoce. Kraków Wallek-Wa-
lewskletgo 14 (Branowlce). g-34®«

CIĄGNIK IMT 579 z przednim na­
pędem, stan dobry — sprzedam.
Czesław Rosiński, Koblellce, 88-706
Sędzin, woj. włocławskie. g-349!6

PIEKARNIA przyjmle czeladnika
lub pomocnika piekarskiego. Kra­
ków, Wallek-Walewsklego 14.

PRZETARGI

Wojewódzki Zakład Usług Wodnych dla Potrzeb Rolnictwa w

Nowym Sączu z.s. w Starym Sączu, ul. Źródlana 24, W DRO­
DZE PRZETARGU OGRANICZONEGO zleci wykonanie:
1. odcinka linii energetycznej napowietrznej n/n 4XA1 25,

dł. 333 m w miejscowości Ząb k. Zakopanego
3. zbiornika żelbetowego na wodę pojemności 24 m* w miej­

scowości Ząb k. Zakopanego
Termin wykonania prac do końca 1986 r.

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa państwowe,
•półdzdelcze i prywatne, przy czym do wykonania robót w

punkcie 1 niezbędne jest posiadanie aktualnej rejestracji w

Zakładzie Energetycznym.
Bliższe informacje można uzyskać w Dziale Eksploatacji

i Usług Stary Sącz, ul. Źródlana 24, tel. 604-76 lub 604-77.

Przetarg odbędzie się: w części dotyczącej pkt. 1 dnia 22
września o godz. 10, w części dotyczącej pkt. 2 dnia 22 wrześ­
nia o godz. 13.

Zastrzega się prawo dowolnego wyboru oferenta względnie
unieważnienia przetargu bez obowiązku podania przyczyny.

K-7960

Zarząd Spółdzielni Kółek Rolniczych im. Stanisława Staszica
w Gdowie sprzeda W DRODZE PRZETARGU OGRANICZO­
NEGO następujący sprzęt:

1.

2.

3.

4.

3.
6.
7.
8.
9.

10.

36

25

23

Proc.,

proc.,

proc.,

proc., cena

ciągnik Ursus C-355, nr rej. KRU-073H, zużycie
cena wywoławcza 354.402 zł
ciągnik Ursus C-355, nr rej. KRU-084H, zużycie
cena wywoławcza 460.206 zł
ciągnik Ursus C-355, nr rej. KRU-067H, zużycie
cena wywoławcza 475.434 zł
ładowacz chwytakowy z kabiną, nużycie 24
wywoławcza 269.320 zł
7 przyczep ciągnikowych, typ D-47
2 opryskiwacze ciągnikowe
kosiarkę rotacyjną, zużycie 52 proc.
2 prasy wysokiego zgniotu, typ K-442/1
bronę talerzową U-306
2 sadzarki do ziemniaków, typ 2SaBN62,5

Przetarg odbędzie się w świetlicy Spółdzielni
września 1986 r. o godz. 10.

W przypadku nie dojścia do skutku I przetargu, II przetarg
odbędzie się w tym samym dniu i miejscu o godz. 11.

Wadium w wysokości 10 proc, ceny wywoławczej należy
wpłacić w kasie Spółdzielni najpóźniej do godz. 9 w dniu
przetargu.

W przetargu mogą wziąć udział rolnicy posiadający zaświad­
czenie o posiadaniu gospodarstwa.

Zastrzega się prawo unieważnienia przetargu w całości lub
części bez obowiązku podania przyczyn.

K-7698

| ZAKŁADY USŁUGOWO-PRODUKCYJNE $

X „COMINEX" ó
v Spółdzielnia Pracy w Krakowie x

A ul. św. Jana 13 9

oferuje usługi
v z zakresu robót dotyczących: X

’> — izolacji termicznych zewnętrznych 1 wewnętra* 2

A nych O

A Oferty prosimy zgłaszać pod w.w, adresem lub tele- O
o fonicznie pod numer 21-33-27 lub 21-53-17. K-7936 g

O (.x>OOOOOOOOO<X>OOOOO<><><>O<X>OOOOO00<>OOOOOOO<

CHEMICZNA SPÓŁDZIELNIA INWALIDÓW
„WINYL"

w Krakowie, ul. Basztowa M
zatrudni

bardzo korzystnych warunkach

głównego specjalistę
Utrzymania Ruchu i Inwestycji
wykształcenie wyższe techniczna.

na

da.

Wymagane
Bliższych Informacji udziela Dział Spraw Pracowni­

czych Kraków, uL Basztowa 18, teL 22-95-22, 22-96-44.
K-7821

CHEMICZNY OŚRODEK
BADAWCZO-ROZWOJOWY

Kraków, ul. Dzierżyńskiego 210A

pilnie ZATRUDNI
na dogodnych warunkach

pracowników w następujących zawodach:
frezer
frezer koplan
szlifierz

<£►tokarz
ślusarz remontowy

♦ ślusarz narzędziowy
głoszenia przyjmuje 1 informacji udziela Dział

Zatrudnienia Ośrodka Kraków, ul. Dzierżyńskiego
210A, pokój nr 209, tel. 37-18-15 1 87-34-18.

K-7561

WARSZAWA (PAP). 2 bm.
w Warszawie odbyło się spot­
kanie wiceministrów spraw
zagranicznych państw —stron
Układu Warszawskiego. Omó­
wiono zagadnienia związane z

przygotowaniami do spotkania
w Wiedniu przedstwicieli
państw .— uczestników KBWE
w celu sprzyjania jego po­
myślnemu przebiegowi. Spot­
kanie odbyło się w rzeczowej
i przyjacielskiej atmosferze.

W spotkaniu wzięli udział
wiceministrowie spraw zagra­
nicznych: Ludowej Republiki
Bułgarii — Luben Gocew,
Węgierskiej Republiki Ludo-

wej — Jozsef Benyl, Niemiec­
kiej Republiki Demokratycz­
nej — Herbert Królikowski,
Polskiej Rzeczypospolitej Ludo­
wej — Jan Kinast, Socjalisty­
cznej Republiki Rumunii —

Traian Pop, Związku Socjali­
stycznych Republik Radziec­
kich — Wadim Łoginow i
Czechosłowackiej Republiki
Socjalistycznej — Zdenek Cze­
rnik.

Wiceministrów przyjął czło­
nek Biura Politycznego KC
PZPR, minister spraw zagra­

nicznych PRL Marian Orze­
chowski.

Kontrola wybuchów jądrowych
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)
wanych rzeczywistych dążeń
do uzyskania przewagi mili­
tarnej.

Jak podkreślił na wtorko­
wej konferencji prasowej dla
dziennikarzy radzieckich i ko­
respondentów zagranicznych
wiceprezydent Akademii Nauk
ZSRR — prof. Jewgienij Wie­
lichow. obecnie istnieje histo­
ryczna szansa, aby szybko i
raz na zawsze przerwać wszel­
kie próby z bronią jądrową.

Podczas konferencji prof. J.
Wielichow zdecydowanie wy­
stąpił przeciwko twierdzeniom
administracji waszyngtońskiej,
głoszącej iż brak technicznych
możliwości kontroli przestrze­
gania zakazu prób z bronią

jądrową uzasadnia odmowę
zawarcia porozumienia. Są to
— powiedział on — argumen­
ty całkowicie zmyślane. Na
świecie, w różnych krajach
działają całe sieci sejsmologi­
cznych stacji, za pomocą któ­
rych, nawet na tle tzw. szumu

sejsmicznego można odnoto­
wać także bardzo słabe wybu­
chy podziemne. Z powodze­
niem zdaje np. egzamin bar­
dzo dokładny system pomia­

rów opracowany w Norwegii
oraz jest rozbudowany system
sejsmologiczny w USA. Po­
dobnymi systemami narodo­
wymi dysponuje także więk­
szość krajów zachodnich. W
Związku Radzieckim i w wie­
lu innych państwach z powo­
dzeniem mogą być stosowane

metody geofizyczne, z pomocą
których można w pełni kon­
trolować przestrzeganie poro-

zumienia o zakazie prób ją­
drowych. Co więcej Związek
Radziecki gotów jest dalej
doskonalić system kontroli
także po podpisaniu takiego
układu.

Oprócz tego w ciągu ostat­
nich 20 lat szeroko rozwinię­
ty został system obserwacji
kosmicznych wszelkiej aktyw­
ności podejmowanej na tere­
nie dowolnego kraju. W połą­
czeniu z metodami sejsmicz­
nymi daje to pełną gwarancję
przestrzegania porozumienia o

zakazie wszelkich prób z bro­
nią jądrową.

J. Wielichow wyjaśnił na­
stępnie, 1± eksperyment reali­
zowany obecnie wspólnie
przez uczonych radzieckich i
amerykańskich w rejonie Se-
mipalatińska — ma na celu
zbadanie możliwości dokład­
nego oddzielenia i odróżnie­
nia sygnału pochodzącego z

wybuchu — od rzeczywistego
szumu sejsmicznego,
udział w konferencji
cy uczeni wskazali na

stawność argumentów
Zjednoczonych
przeciwko radzieckiemu
ratorium. Na Zachodzie
stwierdzili onj — przekonuje
się np.. iż w warunkach
przerwania prób jądrowych
pokój stanie się mniej pewny,
podczas gdy ich kontynuowa­
nie pozwoli Waszyngtonowi
lepiej poznać jakie są granice
radzieckich możliwości w o-

panowywaniu nowych typów
broni jądrowej. Zdaniem u-

ćzonych argumenty tego typu
są po prostu absurdalne.

przy różnych okazjach. Na­
wiązując do szczegółowych
przepisów rzecznik podał, iż
uchwała Rady Państwa prze­
widuje wyjątek dla profeso­
rów pełniących najwyższe
funkcje państwowe. Mają oni
prawo do wynagrodzenia za

prowadzenie zajęć, bądź kon­
tynuowanie badań naukowych
w swych uczelniach i otrzy­
mują za to połowę zasadni­
czego profesorskiego wyna­
grodzenia.

J. Urban zaprzeczył jakoby
polski dar śpiworów i koców
dla bezdomnych w USA miał
być przekazany w zamian za

50 tys. ton mleka w proszku
oferowanych Polsce przez Sta­

ny Zjednoczone. Śpiwory i ko­
ce czekają na zwolnienie od
cła wwozowego do USA, a do­
tychczas do Polski przybył
transport jedynie kilkuset ton
mleka sproszkowanego i to

nadesłany przez amerykańską
organizację charytatywną.

Rzecznik prasowy rządu od­
powiadał na pytania dzienni­
karzy, stwierdzając m. In.:

A Do 30 sierpnia włącznie z

zakładów karnych i aresztów
śledczych zwolniono m. in. 103
osoby, którym zarzucano prze­
stępstwa przeciwko państwu i
porządkowi publicznemu. Do­
tychczas ujawniły się 164 oso­
by, które dopuściły
nych przestępstw z

politycznych;
(B Premier Zb.

złoży na Węgrzech
wizytę przyjaźni, podczas któ-

się róż-
motywów

Messner
oficjalną

rej przewiduje się podpisanie
harmonogramu realizacji kom­

pleksowego programu rozwo­
ju stosunków między Polską a

Węgrami, przyjętego przed
dwoma laty w Warszawie.
Stosunki handlowe między o-

bu krajami rozwijają się bar­
dzo dobrze, korzystna jest dla
Polski i Węgier struktura tej
wymiany;

® W dniach 30 i 31 sierp­
nia br. panował w kraju spo­
kój, mimo iż nielegalne struk­
tury podziemne próbowały
wywołać zakłócenia porządku
publicznego. M. in. we Wro­
cławiu i w Krakowie zatrzy­
mano po kilka osób, z niektó­
rymi przeprowadzono rozmo­
wy ostrzegawcze, sprawcy po­
ważniejszych wykroczeń staną

przed kolegiami karno-orze-
kającymi; .

© Przewodniczący Rady
Państwa PRL Wojciech Jaru­
zelski skierował list do prze­

wodniczącego VIII Konferen­
cji Szefów Państw i Rządów
Krajów Niezaangażowanych
— premiera Republiki Zim­
babwe Roberta Mugabe, pod­
kreślając wielką uwagę i sym­
patię, z jaką Polska śledzi po­
litykę państw niezaangażowa­
nych zmierzającą do utrzy­
mania pokoju i bezpieczeń-
»twa w świecie;

• Nie wiadomo jeszcze jak
duża była sprzedaż alkoholu
w minionym miesiącu, rząd
pragnie jednak bardzo, aby o-

kazało się, że apel Kościoła o

zmniejszenie spożycia napo­
jów alkoholowych odniósł po­
zytywny skutek.

„Warszawa II" pod banderę
Biorący
radziec-
bezpod-
Stanów

wysuwanych
mo-

następny statek „Kraków II
(Inf. wł.) W porcie gdyńskim

wczoraj podniesiona została
bandera na zbudowanym dla
Polskich Linii Oceanicznych
przez Stocznię lm. Komuny
Paryskiej — statku M/S
„Warszawa II”. Jest to wielo­
zadaniowy drobnicowiec o noś­
ności 13.600 ton — przystoso­
wany do przewozu drobnicy,
ładunków masowych chłodzo­
nych i płynnych oraz 327
kontenerów. M/S „Warszawa
II” — pierwszy po 6-letniej
przerwie otrzymany przez PLO

0 inwestycji, na którą wszyscy czekamy
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

życzliwością przy budowie tej
inwestycji. Szczególnie postę­
pem robót interesują się
przedstawiciele władz polity­
cznych i administracyjnych
naszego miasta. Nie tak daw­
no teren budowy odwiedzili
członkowie Krakowskiego Ze­
społu Poselskiego z jego prze­
wodniczącym posłem Józefem
Gajewiczem.

Wczoraj sprawa budowy
Centrum Komunikacyjnego,
stan zaawansowania robót i
plany na najbliższe miesiące
były przedmiotem narady w

KK PZPR, której przewodni­
czył członek KC PZPR, I se­
kretarz KK PZPR Józef Ga-
Jewicz. Wzięli w niej udział
przedstawiciele przedsię­
biorstw pracujących przy po­
wstawaniu „Centrum”. Obecny
był także prezydent Krakowa
Tadeusz Salwa, sekretarz KK
PZPR Józef Szczurowski 1

wiceprezydent Krakowa Ja­
nusz Jakubowski.

Dyrektor Krakowskiej Dy­

rekcji Inwestycji Sławomir
Mielniczek 1 dyrektor Budo-
stalu-3 generalnego wykonaw­
cy Centrum Komunikacyjnego
— Mieczysław Bałaga poin­
formowali zebranych o prze­
biegu robót. Jak podkreślono,
stan prac jest bardzo zaawan­
sowany i mimo trudności fi­
nansowych przebiegają one

zgodnie z planem. We wrześ­
niu przy torze nr 2 zostanie
m. in. zastosowana hydrowi-
broizolacja — o tej technolo-
gi oddzielnie poinformujemy
Czytelników — którą opraco­
wała AGH. Wyeliminuje to
szalenie kosztowne surowce

importowane. Nie najlepiej by­
wało również w przeszłości z

zaopatrzeniem powstającego
„Centrum” w stal. Dzięki
zrozumieniu wagi proble­
mu przez krakowskie przed­
siębiorstwa, a przede wszy­
stkim HiL, kłopoty te ma­
my już za sobą. Dostawa
stali na wykonanie czwarte­
go i piątego peronu dworca
PKP, wchodzącego w skład
Centrum Komunikacyjnego

w

odbywa się w zaplanowa­
nych terminach. Warto do­
dać, co podkreślił podczas
wczorajszej narady Józef Ga-
jewicz. iż powstające „Cent­
rum” jest ściśle związane z

przygotowywanymi założenia­
mi do projektu metra
Krakowie. Jak wiadomo za­
biegi te trwają wszędzie
świecie od 15 i więcej
Pierwsze połączenia komuni­
kacji metra mają przebiegać
od N. Huty poprzez rondo
Mogilskie do ronda Brono­
wickiego i choć to dziś marze­
nia przyszłości, to jednak do­
brze, iż władze miasta mają
na uwadze ich konkretność i
realność zamierzeń.

Prace, związane z budową
Centrum Komunikacyjnego,
wymagają olbrzymich nakła­
dów finansowych,
naszego miasta na

tym wymogom z

środków. Władze
wystąpiły do Komisji Plano­
wania przy Radzie Ministrów
o włączenie przedsięwzięcia
do planu inwestycji central-

na

lat.

Nie stać
sprostanie
własnych
Krakowa

Po śmierci

Urho Kekkonena

Księga kondolencyjna
w ambasadzie Finlandii

w Warszawie
WARSZAWA (PAP). W

związku ze śmiercią byłego
prezydenta Finlandii Urho Ka-
leva Kekkonena w ambasa­
dzie Republiki Finlandii w

Warszawie wyłożona została

księga kondolencyjna.
3 bm. w imieniu władz PRL

wpisu do księgi dokonali: za­
stępca przewodniczącego Ra­
dy Państwa Tadeusz W. Młyń­
czak 1 wicepremier Józef Ko­
zioł. Wyrazy żalu i współczu­
cia z powodu śmierci wielo­
letniego przywódcy narodu
fińskiego, wybitnego męża
stanu, który oddał szczególne
zasługi sprawie odprężenia i
utrwalania światowego poko­
ju przekazali również przed­
stawiciele MSZ, członkowie
przedstawicielstw dyplomaty­
cznych 1 organizacji społecz­
nych oraz mieszkańcy stolicy.

23-metrowy pyton
sprzed 50 min lat

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

wlec znalazł kręgi pytona-gl-
ganta, które wskazują, że praw­
dawne węże mogły osiągać
23 i więcej metrów długości.
Znając siłę współczesnego ol­
brzymiego węża, trudno wprost

jak mocnywyobrazić sobie jak m
I był jego odległy przodek.

n

statek z polskiej stoczni — bę­
dzie pływać do portów wscho­
dniego wybrzeża Południowej
Ameryki. Jest to pierwszy z

serii ośmiu tego rodzaju stat­
ków, budowanych dla PLO.
Godzi się w tym miejscu pod­
kreślić, że kolejnym bliźnia­
czym statkiem z tej serii jest
„Kraków II”, który oddany
ma być do eksploatacji pęd ko­
niec tego roku. Chrzestną mat­
ką „Warszawy II” jest naczel­
nik dzielnicy Praga-Północ
Barbara Ognik. (ts)

nych. Przeprowadzając wy­
wiad z ministrem komunika­
cji Januszem Kamińskim w

czerwcu tego roku, na pytanie
o włączenie wspomnianego
przedsięwzięcia do planu cent­
ralnego otrzymałam odpo­
wiedź, lż minister poparł ten
wniosek. Czekamy więc na

pozytywne jego rozpatrzenie.
Z przykrością jednak mu­
szę stwierdzić, iż nie wszy­
scy podchodzą z sercem do
powstającego „Centrum” —

niezbędnego przecież dla Kra­
kowa w najbliższych latach.
Dowiedziałam się, iż m. in.
niektóre zakłady wojskowe
odpowiedzialne za wspomnia­
ną inwestycję, nie raczyły do
dzisiaj udzielić stosownej od­
powiedzi w tej kwestii prezy­
dentowi. Ten zaskakujący
fakt pozostawiam bez komen­
tarzy. Ważne jest jednak iż
rodzące się Centrum Komu­
nikacyjne. choć w pierwszej
fazie swego powstawania by­
ło dzieckiem niechcianym,
dziś oprócz wspomnianych
bolączek — jest inwestycją
przebiegającą zgodnie z pla­
nem. A wszyscy na nią cze­
kamy.

dp)

Rzecznik radzieckiego MSZ

o sprawie N. Daniloffa

IV MAZ w biegach na orientację
Zagraniczne ekipy już w Krakowie ♦ Dziś

oficjalny trening, jutro otwarcie

4 września rozpoczynają
się w Krakowie IV Mistrzos­
twa Armii Zaprzyjaźnionych
w biegach na orientację. Wczo­
raj powitaliśmy w naszym
mieście ekipy zagraniczne, na

starcie staną reprezentanci
bratnich armii z Bułgarii,
NRD, Węgier, ZSRR i Polski,
w roli obserwatorów — Cze-
chosłowacy. Dzisiaj w godz.
9—13 zaplanowano oficjalny
trening w Lesie Wolskim,
wieczorem odbędzie się loso­
wanie.

Uroczyste otwarcie IV MAZ
nastąpi 4 bm. o godz. 17 na

stadionie Wawelu. Przewi­
dziano wiele atrakcji m. in.
pokaz skoków apadochrono-
wych, musztry paradnej w

strojach historycznych. Orga­
nizatorzy serdecznie zaprasza­
ją mieszkańców Krakowa,
wstęp bezpłatny.

Pierwsza oficjalna konku­
rencja, bieg Indywidualny 5
bm. w Czarnym Potoku k.
Częstochowy, a sztafety w
dzień później. («)

Jutro otwarcie MP w łucznlctwie

Komputer pomoże organizatorom
Jutro na stadionie Zwierzy­

nieckiego przy al. Puszkina w

Krakowie rozpoczynają się ju­
bileuszowe 50. mistrzostwa
Polski seniorów w łucznl­
ctwie. Na starcie stanie 120
zawodniczek i zawodników z

29 klubów. Tytułów mistrzow­
skich bronić będą wśród ko­
biet H. Machela i wśród męż­
czyzn krakowianin K. Włosik.

Dziś do Krakowa zjadą
wszystkie ekipy, a w godzi­
nach popołudniowych (począ­
tek o godz. 15.00) przeprowa­
dzony zostanie oficjalny tre­
ning. W czwartek o godz. 10.00
nastąpi otwarcie mistrzostw
Polski, a następnie zawodnicy
przystąpią do rywalizacji o

medale. Zakończenie zawo­
dów w niedzielę.

Wśród faworytów wymienia
się seniorki Helblhę, Trojnar,

Rozwód i Skrzyniarz, a wśród
mężczyzn— Pasterzaka, Kwie­
tnia 1 Włosika. Ale niewyklu­
czone. że dojdzie do niespo­
dzianek i mniej znani zawod­
nicy sięgną po medale. Wal­
ka zapowiada się interesująco.

Organizatorzy jubileuszo­
wych mistrzostw Polski: Kra­
kowski Okręgowy Związek
Łuczniczy i SKS Nadwiślan
przeprowadzili wczoraj ostat­
nią lustrację stadionu, gdsie
odbędą się zawody Wszystko
jest jut przygotowane i za­
pięte na ostatni guzik. Do ob­
liczania wyników wykorzysta­
ny zostanie komputer, który
już przeszedł testy kontrolne

1, jak na razie, spisuje się bez
zarzutu. Wszystko więc wska­
zuje na to, że rezultaty mi­
strzostw znane będą już w

kilka minut po zakończeniu
strzelania. tg

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)
ścl zatrzymanego okazało się,
iż zawiera ona tajne doku­

menty. Przedstawiciel MSZ
oświadczył również, iż za­
trzymany nie zgłasza żadnych
skarg na sposób w jaki jest
traktowany.
dziennikarz
Gierasimow
został, gdy
wionę, sekretne spotkanie na

Lenińskich Górach. Nikt go
do tego nie zmuszał ,• decydu­
jąc się na to musiał też liczyć
się z konsekwencjami.

Na pytanie, która instytucja
państwowa wydała nakaz a-

resztowanla N. Daniloffa —

rzecznik radzieckiego MSZ
powiedział, iż zatrzymany on

Amerykański
— powiedział G.

— aresztowany
przybył na umó-

został przez pracowników
KGB i znajduje się w miej­
scu odosobnienia przy ul. E-

nergetycznej. Odpowiadając z

kole, na pytanie, czy Daniloff
znajdował się wcześniej pod
obserwacją, G. Gierasimow
stwierdził, iż tak sprawy sta­
wiać nie można, gdyż równie
dobrze mogła być obserwowa­
na osoba, z którą umawiał się
na spotkanie. W tym kontek­
ście podkreślił również, iż
wszyscy korespondenci zagra­
niczni, którzy rzeczywiście
pracują jako dziennikarze, w

dobrej wierze, mogą absolut­
nie spokojnie wykonywać swój
zawód w Moskwie.

Padło też pytanie oto, co

będzie dalej z zatrzymanym,

jak długo toczyć się będzie
śledztwo 1 czy przedstawiony
będzie zarzut szpiegostwa.
Rzecznik MSZ oświadczył, po­
wołując się przy tym na wy­
powiedź żony zatrzymanego, iż
śledztwo toczyć się będzie ok.
10 dni. Po jego zakończeniu
sprawa zostanie przekazana
do sądu i wówczas, zgodnie z

prawem radzieckim N. Dani-
locff będzie mógł skorzystać z

pomocy adwokata.

G. Gierasimow stwierdził
także, iż obecne reakcje za­
chodnie na sprawę zatrzyma­
nego korespondenta są przed­
wczesne i niesłuszne. Dodał
poza tym. iż rozpowszechnia­
ne w krajach Zachodu opinie
jakoby aresztowanie N. Dani­
loffa było reżyserowane — są
pozbawione wszelkich pod­
staw. Odrzucił on też twier­
dzenie o rzekomym areszto­
waniu N. Daniloffa w odpo­
wiedzi na zatrzymanie ra­
dzieckiego pracownika ONZ.

Parlamenty i deputowani
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

Niedawno minęły 4 lata
sprawowania władzy w Hisz­
panii przez partię socjalisty­
czną, dysponującą absolutną
większością w Kortezach, któ­
re w pełni popierają rząd Fe-
lipe Gonzaleza. Belgia od 1982
r. żyje w warunkach „specjal­
nych pełnomocnictw” rządu,
po tym gdy parlament wyra­
ził zgodę na podejmowanie
decyzji drogą dekretów kró­
lewskich. W 1982 1 1983 r.

premier Wilfred Martens sko­
rzystał z tego systemu, by
podjąć wiele kroków w dzie­
dzinach gospodarczej i społe­
cznej. Dotyczyły one głównie
surowych oszczędności kosz­
tem potrzeb społecznych. Z
400 dekretów królewskich ani

jeden nie został odrzucony,
czy zmieniony przez parla­
ment.

Członkowie Bundestagu RFN

mają do dyspozycji wiele
środków, z których skutecz­
nie korzystają. Np. Helmut
Schmidt poznał to na własnej
skórze. W 1982 r. został on

usunięty ze stanowiska szefa
rządu, po tym, gdy parlament
przegłosował „wotum kon­
struktywnej nieufności” (kan­
clerz podaje się do dymisji,
jeśli absolutna większość
członków parlamentu porozu­
mie się w sprawie kandyda­
tury jego następcy). Franz-Jo-
sef Strauss, zajmujący w 1962
roku urząd ministra obrony,
zmuszony był ustąpić, nie
wytrzymując próby przyjętej
w Bundestagu procedury py­

tań. Ponieważ stwierdzono, że
skłamał w swych odpowie­
dziach, musiał opuścić zajmo­
wane stanowisko.

W W. Brytanii wszystko
wyraźnie zmierza do umoc­
nienia władzy wykonawczej.
Izba Lordów zachowuje au­
reolę wielkości, jednakże nie
ma większych uprawnień. Iz­
ba Gmin często znajduje się
w niewoli dyscypliny głoso­
wania, której przestrzegają
partie. Wszyscy ministrowie
pozostają posłami, w odróżnie­
niu od Francji, gdzie taka ku­
mulacja jest wykluczona. Wie­
lu posłów-konserwatystów (o-
koło połowy) zajmuje stano­
wiska w aparacie rządowym,
co sprzyja rozwijaniu się i u-

macnianiu wszelkiego rodzaju
powiązań.

Startuje ekstraklasa
Dzisiaj startuje ekstrakla­

sa tenisistek stołowych. Kra­
kowska Wanda rozegra pierw­
sze mecze ligowe dziś i jutro
z AZS Gliwice. Początek
obydwu spotkań o godz. 17.00
w hali Wandy.

W tym sezonie krakowianki
wystąpią w zmienionym skła­
dzie. Obok J. Szatko-Nowak,
podpory zespołu, zagrają tak­
że dwie nowe zawodniczki: B.
Ratowska z MKS MDK
Chełmno i A. Dawidek z

Włókniarza Skopanie. Ponad­
to do drużyny kandydują A.
Put i M. Marek,

W ubiegłym sezonie krako­
wianki spisały się dobrze w

tenisistek stołowych
lidze, zajmując wysokie czwar­
te miejsce w tabeli. Czy tym
razem również nawiążą wy­
równaną walkę z najlepszymi
zespołami ligowymi?

„Chcemy znów zakwalifiko­
wać się do pierwszej czwórki
i walczyć o jeden z medali —

powiedział trener Wandy A.
Szymik. Mimo wzmocnienia
nie będzie to jednak łatwe.
Warto przypomnieć, że w tym
sezonie drużyny występować
będą w czteroosobowym skła­
dzie a nie jak dotąd w trzy­
osobowym. Nowością jest
także system play off. Pierw­
sze mecze pokażą na co stać
moje podopieczne”. T. G.

Koszykarki Glinika Gorlice

w osłabionym składzie
Koszykarki Glinika Gorlice,

które z najwyższym trudem
zdołały się utrzymać w eks­
traklasie w ubiegłym sezonie,
znalazły się obecnie w trud­
nej sytuacji kadrowej. Trzy
najwyższe zawodniczki: Gór­
nicka, Swierz i Szczerba ze

względu na urlopy macierzyń­
skie nie będą mogły wystąpić
w nowym sezonie. Odeszły
także dwie Amerykanki, któ­
re rok temu wzmocniły zes­
pół Glinika. W tej sytuacji tre­
nerzy K. Hajduk i A. Troja-
nowicz mają do dyspozycji
tylko 4 seniorki. Skład pierw­
szego zespołu został uzupełnio­
ny juniorkami.

Jak na razie, Glinik nie zdo­
łał pozyskać nowych koszy-
karek. Co prawda czynione są
starania, by drużynę wzmoc­
nić doświadczonymi zawodni­
czkami, ale nie wiadomo, czy
przyniosą one efekt.

Klasa okręgowa —

Kraków

(g) Cracovia II — Wisła II
0:0, Dalin Myślenice — Gręba-
łowianka 0:0, Gościbia Sułko­
wice — Nadwiślan 4:0, Kabel
— Karpaty Siepraw 4:0, Pił-
karz Podłęże — Hutnik II 0:2,
Świt Krzeszowice - Georyt
5:1, Tramwaj —• Prokocim 2:1.

1. Świt 3612—1
2. Gościbia 368—0
3. Dalin 354—0
4. Tramwaj 347—4
5. Kabel 349—7
6. Wisła II 235—2
7.CracoviaII 3 3 3—2
8. Prokocim 333—3
9. Grębałowianka 3 3 2— 3

10. Hutnik II 324—5
11. Georyt 312—9
12. Piłkarz 200—4
13. Karpaty 300—8
14. Nadwiślan 300—11

„Znaleźliśmy się w bardzo
trudnej sytuacji — mówi tre­
ner K. Hajduk. Jeśli zespół
nie zostanie wzmocniony, to
będzie bardzo trudno utrzymać
się w ekstraklasie. Nie zała­
mujemy jednak rąk, przygo­
towując się solidnie do nowe­
go sezonu”.

Gorliczanki rozpoczęły przy­
gotowania pod koniec lipca na

własnych obiektach. Obecnie
trenują w Zakopanem. Wkrót­
ce wyjadą do Czechosłowacji,
gdzie wezmą udział w między­
narodowym turnieju. Kolej­
nym sprawdzianem formy bę­
dzie turniej, który, odbędzie
się w dniach 19—21 września
w Gorlicach.

Pierwszy mecz ligowy w

nowym sezonie Glinik roze­
gra 11 października w Krako­
wie z Wisłą.

(tg)

Klasa okręgowa —

Nowy Sącz
(g) Poprad — Sokół 2:0,

Grybovia — Turbacz 6:1, So­
kolica — Świniarsko 3:1, Du­
najec — Zawada 1:7, Helena
— Limanovia 2:4. Wierchy —

Witowice 1:0, Bór — SNPTT
0:0.

1. Zawada 3613:2
2. Wierchy 3612:4
3. Helena 3410:7
4. Limanovla 347:4
5. Świniarsko 346:3
6. Poprad 343:2
7. Sokolica 346:6
8. Bór 334:8
9. Grybovia 326:5

10. Dunajec 325:12
11. Sokół 311:6
12. Turbacz 312:8
13. SNPTT 313:8
14. Witowica 305:8

Zakończenie
VII Turnieju
Tenisowego

im. Józefa Hebdy

Zakończony zastał turniej
tenisowy im. Józefa Hebdy,
zorganizowany przez Kolejowy
Klub Sportowy Olsza dla u-

czczenia pamięci tego znako­
mitego tenisisty. Wzięli w nim
udział juniorzy ; juniorki z

całego kraju. Jak już Infor­
mowaliśmy, finał dziewcząt
zakończył się zwycięstwem S.
Czopek (Budowlani Katowice).

We wczorajszym finale
chłopców A, Wróbel (Górnik
Wesoła) pokonał M Kosta
(Mera Warszawa) 6:1. 7:5. De­
bel juniorek wygrały K. Stań­
kowska (Olimpia Poznań) i A.
Raszka (Arka Gdynia), a ju­
niorów M. Kost j W. Stawarz
(Mera).

Podczas uroczystego zakoń­
czenia turnieju, nagrody wrę­
czał ich fundator. przedwo­
jenny reprezentant kraju. Er­
nest Wittmann, który specjal­
nie przybył z Londynu. Naj­
lepsi otrzymali rakiety firmy
Dunlop i akcesoria tenisów"!.

(a)

W kilku wierszach

(tg) A We wtorek rozpoczę­
ły się w Ołomuńcu, Pilznie,
Żilinie i Brnie mecze pierw­
szej fazy tegorocznych, 10.
mistrzostw świata w siatków­
ce kobiet. 16 czołowych dru­
żyn rywalizuje w czterech

grupach eliminacyjnych o

miejsca w półfinałach.

Wisła — Ruch
w 1/16 PP

Odbyło się wczoraj losowa­
nie spotkań 1/16 piłkarskiego
Pucharu Polski. Krakowfka
Wisła grać będzie 24 września
na własnym stadionie z Ru­
chem Chorzów. Krakowianie
będą więc mieli nareszcie oka­
zję obejrzeć w akcji pierwszo­
ligową drużynę. (g)
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Co dwie minuty coś się dzieje na torach

Antylaurka - czyli
oddajmy sprawiedliwość kolejarzom

O .^olejarzach najczęściej
plsze .się w dwojaki sposób.
Albo dziennikarze ganią bez

opamiętania, wytykają każde,
nawet najmniejsze uchybie­
nie, albo chwalą również bez

opamiętania, — Te laurki —

mówi naczę lnik Lokomoty-
wowni w Płtiszowie — tylko
nam szkodzą. Ludzie śmieją
się potem, bo przecież i u nas

tdarzają się lepsze lub gorsze
dni. Jeżeli chcącie pokazać
kolej taką jaka jest, to pisz-
cie szczerze, bez zbędnych u-

piększeń. Słowo się rzekło.

Spróbujemy.
— Praktycznie co dwie mi­

nuty coś się dzieje na torach
— mówi zastępca naczelnika
Dworca Głównego w Krako­
wie. Jak tu nie wierzyć, sko­
ro rozmowę co chwilę prze­
rywa pociąg, lokomotywa lub

drezyna toczące się po torach.
Krakowski dworzec wybudo­
wano przed 140 laty. Na zdję­
ciach z okresu świetności pre­
zentuje się znakomicie. Pięk­
ne wnętrza, otoczenie przypo­
minające park. Najważniej­
sze, że budynek i towarzyszą­
ce mu obiekty wzniesiono w

trzy lata. Tak, tak Wierzyć
się nie chce. Dzisiaj remont

planuje się na 10 lat, a i to

nie wiadomo, czy się nie

przeciągnie. Na razie koleja­
rze pracują w rzeczywiście
koszmarnych warunkach. By­
liśmy, widzieliśmy a ponie­
waż nie piszemy laurki, więc
uprzejmie prosimy o danie

wiary tym słowom.

Każdej doby przez przebu­
dowywany dworzec przejeż­
dża przeszło 340 pociągów o-

sobowych. Na szczęście towa­
rowe przyjmuje specjalistycz­
ny dworzec w Prokocimiu.
Po „wjechaniu do stacji” po­
ciąg odstawia się na boczny
tor, gdzie poddawany jest
zabiegom kosmetyczno-higie-
nicznym. Zajmują się tym
studenci zatrudnieni w spół
dzielni „Nowa wieś". Jeśli
dać wiarę zapewnieniom za­
stępcy naczelnika, to jakość
usług świadczonych przez stu­
dentów znacznie poprawiła
się. Nie zdarza się już, żeby
wagon był niedomyty, w

przedziałach leżały papiery,
butelki.

Kontrola jest surowa. W
razie stwierdzenia jakichkol­
wiek niedociągnięć mycie
trzeba powtórzyć, a to nie o-

placa się spółdzielcom. Z czy­
szczeniem pociągów podmiej­
skich jest problem nie lada.
O ile dalekobieżne jeszcze ja­
koś upycha się na bocznicach,

to „elektryczfki" pucuje się
gdzie popadnle. Stąd możeblo-
rą się zakurzone szyby, nie u-

przątnięte pojemniki na śmie­
ci etc. etc. Trudno wyczuć,
ale skoro nie ma miejsca, to

wszystko trzeba robić w o-

gromnym pośpiechu, a gdy
się kolejarz spieszy, to się
diabeł cieszy.

Największe natężenie ruchu

obserwuje się kilkakrotnie
w ciągu doby. Kolejki pod­
miejskie zjawiają się stadami

między 5.00 a 8.00 1 wyruszają
w drogę powrotną od 13.30 do
17.00. Pociągi dalekobieżne

wracają z tras z samego ra­
na, żeby wyjechać na nie

między 18.00 a 22.00. — Często
niektóre pociągi długo czeka­
ją na wjazd do Krakowa —

wyjaśnia zastępca naczelnika.
— Wynika to z prostej przy­
czyny. Mamy, na razie, tylko
jeden peron, przy którym mo­
gą stanąć długie, kilkunasto-

wagonowe składy. Jeśli przy­
kładowo pociąg do Kołobrze­
gu nie odjedzie, to nie mogę

wpuścić pociągu z Gdańska,
bo nie ma gdzie. Trudno, że­
by pasażerowie wyskakiwali
w polach. Przekonuje nas ta

argumentacja. Na pocieszenie
dowiadujemy się, że po re­
moncie powstaną dwa dodat­
kowe długie perony z cztere­
ma torami. Wtedy dopiero o-

czekiwanie na stacyjnych ro­
gatkach skróci się znacznie.

Niejednokrotnie w dzienni­
kach krakowskich ukazywały
się notatki krytykujące, ba,
piętnujące brud na dworcu

kolejowym. Pisano o wielkim

brudzie i kolejarzach, którzy
to tolerują. Jak to jest wi­
dziane z drugiej strony?

— Płacimy ogromne sumy
za utrzymanie czystości na

peronach i w budynkach
dworcowych — mówi sekre­
tarz POP. — Efekty nie za­
wsze i nas zadowalają. Zgo­
da, że niekiedy osoby odpo­
wiedzialne za porządek za­
walą. Jednak wiele zależy
również od samych podróż­
nych. Przykładowo istną pla­
gą naszego dworca są gołę­
bie. Wciskają się wszędzie, za­
nieczyszczają każdy kąt. Pró­
bujemy je płoszyć, ale co z

tego, skoro podróżni karmią
gołąbki. O rzucaniu papierów
i niedopałków wszędzie jut
nie wspomnę. Taka, a nie in­
na jest kultura naszego spo­
łeczeństwa i nie nie wskazuje

na to, żeby miała słę popra­
wić.

Gdy odwiedziliśmy dworzec

było raczej czysto. Raczej, po­
nieważ ubikacji radzimy u-

nikać. Planuje się nowe

WC. Już powstają pod dru­
gim peronem. Jest tylko je­
den szkopuł. Czy nie będzie
w nich równie śmierdziało,
jak w ubikacjach na katowic­
kim dworcu. Tam też zloka­
lizowano je pod ziemią. Mo­
że krakowianie jakoś sobie z

tym poradzą? Oby.
W godzinach szczytu przez

dworzec przewija się 80
tys. osób. Prawie każdy musi
kupić bilet. Kas jest ciągle
za mało. Początkowo wyda­
wało się, że w związku z

„osławionym” remontem doj­
dzie do katastrofalnej sytua­
cji. Znacznie uszczupliła się
ilość okienek i spodziewano
się kilometrowych kolejek.
Kolejarze wprowadzili jednak
bilety strefowe. To trochę roz­
ładowało tłok. Jednak jadać
tylko na odległość do 100 ki­
lometrów można zaopatrzyć
się w taki „szybki” bilet.
Są projekty zwiększenia od­
ległości dla biletów strefo­
wych do 200—300 kilometrów.
Byłoby to bardzo potrzebne i
rozsądne, bo kas niewiele, a

kasjerki mają dzieci, która
często chorują. Podczas na­
szego pobytu w kuluarach
dworcowych, zamiast jednej
dodatkowej kasjerki, brako­
wało aż trzech. Po raz nie
wiadomo który okazało się,
że starannie opracowany „roz-
pis” zweryfikowało tzw. samo

życie. Panie podrzuciły zwol­
nienia, okienka zamknięto, a

pasażerowie odchodzili z prze­
kleństwami pod nosem. Trud­
no się dziwić, skoro pociąg za

chwilę odjeżdża, a bilet
gdzieś spokojnie drzemie i
czeka na lepszą kondycję kas­
jerki i jej rodziny A gdyby
tak wprowadzić prowizję od
ilości sprzedanych biletów?
Ręczymy, że chętnych do wy­
tężonej pracy byłoby sporo.
Trzeba jednak oddać spra­
wiedliwość, że na takim
Dworcu Wschodnim tylko
przesiedzieć tych kilka go­
dzin w pomieszczeniach kas­
jerek podczas upałów wystar­
cza na zweryfikowanie naj­
bardziej krytycznych, a po­
chopnych sądów.

Cały czas przewija się re­
mont. Jest on wyznacznikiem
tego, co będzie i usprawied­
liwieniem tego, co jest, a być
nie powinno. Przykładowo
spytaliśmy o mechanizację
prostych, wydawałoby się,
prac. Ot, takie przekładanie
zwrotnic. Okazuje się, że
zwrotnice trzeba przekładać
ręcznie. Pod konie? XX wieku
po torach chodzi pan w po­
marańczowej kamizelce i ru­
sza wajchami. Jedynym zna­

kiem nowoczesności jest ra-

dionadajnik dyndający u pa­
sa. Cóż, po remoncie zapo­
wiada się tu „Amerykę — te­
chnikę". Pożyjemy, zobaczy­
my. Zupełnie zmieni się rów­
nież wnętrze głównego bu­
dynku. Firmy budowlane
wręcz pokładały się ze śmie­
chu widząc plany przebudo­
wy. Oferowały postawienie
nowych gmachów szybciej i

taniej. W końcu podtrzymano
decyzję o całkowitym wybu­
rzeniu stropów, strychów,
wymianie dachu itp. Będzie
to trwało o wiele dłużej, bę­
dzie to kosztowało o wiele
drożej, ale taką koncepcję u-

znano za optymalną. Hm,
wsłuchujemy się w wyjaśnie­
nia zastępcy naczelnika i coś
nam tu nie gra. Ale nie do­
ciekamy głębiej, bo w końcu
znajdujemy się w Krakowie,
który słynie z sentymentaliz­
mu...

Zostawiamy na chwilę dwo­
rzec i jedziemy do Lokomo-
tywowni w Płaszowie. Tu
„garażuje” blisko setka loko­
motyw spalinowych, bez któ­
rych żaden z pociągów w oko­
licy nie odjechałby, nie do­
tarłby na boczne tory, nie
zmienił kolejności wagonów
w składzie itp. Maszyniści
manewrują, podciągają, prze­
taczają i wszystko robią sa­
modzielnie, bez pomocników.
Ludzi do jeżdżenia na loko­
motywach brakuje. Ci co są,
pracują w piątek, świątek, są
wyrywani z głębokiego snu

i wsadzani do dyżurnego sa­
mochodu, gdy kolega nie
przyjdzie na zmianę — Mają
praktycznie tyle wolnego cza­
su, żeby się przespać — mó­

wi naczelnik Lokomotywowni.
— Mimo to chce im się wy­
remontować silnik w prawie
własnym zakresie, główkować
nad wynalazkami racjonaliza­
torskimi. Przykładowo sami
naprawiamy turbodoładowar-
ki, pompy wtryskowe, wtrys-
kiwacze i wiele innych urzą­
dzeń. Wszystko dzięki pomy­

słowości załogi. Dość. Od­
bieramy głos naczelnikowi
Jeszcze ktoś pomyśli, że poz­
walamy sobie na pochwalne
tony. Nie miało być laurki,
więc będzie tylko szczera

prawda. To, co powiedział
naczelnik sprawdziliśmy 1 po­
twierdzamy. Potwierdzamy
również, że krakowskie firmy
kaperują maszynistów do pra­
cy u siebie. Oferują o wiele
wyższe zarobki, zatrudnienie
tylko na jedną zmianę i kom­
fort psychiczny. Tam operuje
się najwyżej kilkoma wago­
nami, a tylko na dworcu to­
warowym w Prokocimiu trze­
ba przetransportować w ciągu
doby 12 tys. wagonów. Bywa,
że jest ich nawet 16 tys. Na
innych dworcach m. in. w

Nowej Hucie, Wieliczce, Pła-
szowie też jest trochę do
przetoczenia.

Na koniec jeszcze kilka
słów o Dworcu Głównym.
Jak się zorientowaliśmy sta­
nowi on osobny zakład pracy.
Jednak struktura organiza­
cyjna kolei jest wielce skom­
plikowana i nie bardzo wia­
domo kto bezpośrednio decy­
duje-o szeregu spraw.
Dyrekcja Okręgu wie swoje,
Dyrekcja Rejonu też, a naczel­
nik dworca ma chyba trochę
skrępowane ręce. Nie powie­

dział nam tego (to dla zwie­
rzchników), ale takie odnieś­
liśmy wrażenie. Czy nie da­
łoby się tego zmienić? Jesteś­
my zdania, że samorządność
na dworcu byłaby z pożyt­
kiem dla kolei, a przede
wszystkim dla pasażerów, do

których też się zaliczamy.

BOLESŁAW BUDZICZ

WOJCIECH
ŻURAWSKI

Sybirak ALEKSIEJ FIED-
CZENKO przyswoił sobie te

prawdy jeszcze w młodo­
ści... Miał zaledwie 19 lat jak
poszedł na wojnę i został do­
wódcą artyleryjskiej baterii. W
walkach z faszystami kierował
poczynaniami żołnierzy, z któ­
rych każdy był co najmniej
dwukrotnie starszy od niego.
Oni też zaszczepili mu pierw­
sze życiowe zasady i nauczyli
go szanować szczerą i przyja­
cielską krytykę: „Jeśli mówią
dziś o tobie źle, to nie obra­
żaj się. Krytyka, oczywiście, to
nie miód, ale ludzie wierzą w

ciebie i chcą, abyś jutro był
lepszy. Potwierdź to czyna­
mi..."

został kierownikiem jednego
z wydziałów. Kierował rozsąd­
nie i dobrze... Kiedy krytyko­
wano go, nie chował głowy w

piasek — dokładnie wszystko
analizował i wyciągał odpo­
wiednie wnioski. Tę cechę
Fiedczenki bardzo pozytywnie
ocenili komuniści w zakładzie
i wybrali go sekretarzem ko­
mitetu partii. Potem został
głównym inżynierem zakładu,
a obecnie jest już jego dyre­
ktorem.

Izgóry,1zdołu
— ...Co nam pomaga w pra­

cy? — pyta sam siebie Fied-
czenko. — Przede wszystkim

APN specjalnie dla „GK

Mścić się za krytykę—to tak jakby
biczować samego siebie

Najprawdopodobniej Alek­
siej uporał się z tym zada­
niem, gdyż wrócił z wojny ja­
ko kawaler wielu bojowych
odznaczeń. Po demobilizacji
zaczął się uczyć. Ukończył in­
stytut i otrzymał dyplom inźy-
niera-metalurga. Latem 1951
roku przyjechał do Krasnojar­
ska z zamiarem odpracowania
trzyletniego stażu, po którym
to czasie chciał opuścić to mia­
sto. Ale, jak to często bywa,
życie pokierowało nim Ina­
czej...

W Krasnojarsku w tym cza­
sie rozpoczęto budowę huty
wysokojakościowej stali —

„SibelektTostal”. W szybkim
tempie zakład dał pierwszą
produkcję. Uczestniczył w tym
historycznym wydarzeniu rów­
nież 25-letnl mistrz Aleksiej
Fiedczenko. Po krótkim czasie

Owoc młodego pióra
Wiesław Kot drogę poezjowania przeszedł

dość długą. Był cierpliwym terminatorem w

służbie Muzy, już w r. 1980 wydał w Tarno­
wie zbiorek juweniliów „Rozmowy”, aw

cztery lata później w Rzeszowie tomik roz­
miarami nieco większy „Nie nasz świat”. W
trzeciej, obecnej prezentacji „Owoc winy”,
niektóre z dawniejszych tekstów przypomniał
uznając je za dobre.

Kot objawia treści ważkie, mocno przez sie­
bie przeżyte. Patrzy naokoło siebie szeroko
otwartymi oczami wrażliwego i ufnego dziec­
ka. W oczach jego kosmos z Księżycem i

gwiazdami to

na niebie rozpostarte
gniazdo księżyca
i stado żółtych piskląt

(Ars poetica)

on sam zaś w pewnej chwili, w wierszu
„Gdzie jesteś”, uznaje się żartobliwie za anio­
ła, którego opuściła gwiazda. Losu więc nie
spodziewa się spokojnego.

Poezję utożsamia z metaforyczną muzyką
„z tamtej strony rzeki”. Mieści się w tej mu­
zyce ból, bezsilność, nadzieja, radość, tej
zresztą najmniej. Wiersze swoje przyrównuje
do biedaków o rozdrapanych źrenicach, ob­
gryzających palce, błądzących nago po lesie
(jeszcze powłóczę oczami}, przypominając
los króla Edypa z dramatu Sofoklesa. Po­
wiada:

każdy dzień
obejdziesz dookoła

(Gospodarstwo)

ale stwierdza też:

l wiem jeszcze
że po dniu

następuje nic

(•♦♦) (Ja wiem)

Należy jednak, powiada, zapalić na noc

światło i posprzątać ulice miast „jak na

przejście królowej" — spacer nocy jest za­
tem zjawiskiem znaczącym.

Poeta lubi nawet zwyczajną noc. Podczas
nocy w domu

w izbie jest dużo światła
i ciepła
gdyby dobrze poszukać
można by odnaleźć
w zaciemnionych kątach
dużo złotego ziarna
i zrobić Chleb

(W domu)

Wysiłek słów określa Kot bardzo skromnie: ■

nie słuchajcie mnie
moje słowa nikogo nie wybawią

l kończy:

stałe dążenie do stania się
lepszymi niż obecnie jesteśmy.
Leninowskie zasady krytyki i
samokrytyki stały się dla nas,

jeśli chcecie, „uniwersalnym
instrumentem" przy rozwiązy­
waniu codziennych problemów.
Mogę śmiało powiedzieć, że to
co robimy, jest realną sprawą
całego kolektywu...

Dyrektor zawsze jest pod
„obstrzałem": krytykują go i
„z dołu”, i „z góry". Dla przy-,
kładu, „obrywam”, za nie-
punktualną jazdę autobusów,
które kursują między osiedla­
mi mieszkaniowymi a naszym
zakładem, albo za to, że w bu­

fetach na wydziałach w porze
nocnej nie ma gorących dań..
Jest bardzo wiele takich „dro­
biazgów"...

Ludzie dzwonią, wymagają,
zabierają głos na zebraniach..

pewnej nocy
czterech białych aniołów
przeniesie mnie na płótnie
w bezpieczne miejsce

Taką barwną peryfrazą określa swoją
śmierć (***) Nie słuchajcie mnie.

Udają się Kotowi niekiedy bardzo celne
sformułowania zbliżone do aforyzmów:

...przed wejściem na ołtarze
zdejmijcie buty...

(„Słowa”)

wyraźna aluzja, jak mi się zdaje. do tych,
którzy pchają się dziś tłumnie ze swoimi
wierszydłami na kościelne ambony.

Kot nie stara się uchodzić za wróżbiarza i
filozofa, pozostaje przy prostym oglądzie ota­
czającego go świata i przy własnych wzrusze­
niach. Rezygnując z rozpowszechnionego
wśród rówieśników kolokwializmu czyni
wszystko, aby przyciągnąć czytelnika subtel­
nością wyznań.

Zwraca uwagę wytężona praca poety, aby
wiersz przedstawiał się jako dzieło rzetelne­
go rzemiosła. Jest mistrzem porównań ;—
„Dzień blady jak nasze twarze", „światło sze­
leści / jak ukrochmalony lekarz”, metafor —

„schorowana ziemia / robi bokami”, personi­
fikacji — „góry oglądały się za nami".

Kot umie sobie radzić znakomicie z ana-

forą:

chłopcy się bawią
chłopcy poszli spać
by wyrosnąć na żołnierzy
Chłopcy się nie bawią
chłopcy poszli jeść
by wyrosnąć na żołnierzy

(„*** chłopcy”)

Do nieznośnej maniery urasta nagminnie w

tomikach młodych poetów z ostatnich roczni­
ków używana figura stylistyczna, powstała z

zamiany anafory na zdanie anaforyczne.
Wiersz zaczyna się od jakiegoś zdania i w

kilka wersów dalej początek tego zdania po­
wtarza się pociągając za sobą w dalszej swej
części jakieś nowe spostrzeżenie drogą nie­
skomplikowanego. łatwego wyliczania. Takich
powtórzeń niby-anaforycznych jest trzy, czte­
ry. pięć i więcej 1 ten chwyt stylistyczny ma

czynić cały utwór, pożal sie Boże, awangar­
dowym.

Porzućcie, młodzi, tę nieznośną manierę
wyliczanek — to trop za łatwy. Spróbujcie
pierwsze zdanie utworu powtarzać dla próby
w utworze w całości tworząc refren. Tak jak
to robi Kot w wierszu „Ars poetica”

podchodzę do siebie
coraz bliżej
na palcach

JAN BOLESŁAW OŻÓG

Wiesław Kot, „OWOC WINY”. Krajowa
Agencja Wydawnicza, Rzeszów 1984.

Obrażać się w takich, przypad­
kach można tylko na siebie, bo
przecież cała ta krytyka ozna­
cza, że któreś komórki zakła­
dowego organizmu powierzyli­
śmy nieodpowiedzialnym lu­
dziom. Trzeba im, jeśli jest ta­
ka konieczność, pomóc w wy­
konywaniu zadań, albo ich
zmienić: Innego wyjścia nie
ma...

Jak jedna „awantura”
zakończyła się... sukcesem

Aleksiej Fiedczenko wspomi­
na jeden z przypadków kryty­
ki „z góry”. Wśród grupy za­
kładowych inżynierów powsta­
ła idea zrezygnowania z tra­

dycyjnych ceglanych sklepień
w elektrycznych piecach do wy­
topu stali, w których nawet

specjalne chromo-magnezyto-
we sklepienie wytrzymuje nie­
wiele więcej niż dwieście wy­
topów. Inżynierowie zapropo­
nowali wdrożenie metalowego
sklepienia ochładzanego wodą.

Po dokładnym zapoznaniu
się z ideą, pierwszym, który
wyraził sprzeciw był... zastęp­
ca głównego inżyniera do
spraw naukowych. „Nie widzę
możliwości uczestnictwa w tej
awanturze”, oświadczył Alek-
slejowi Fiedczenko i wysłał do
Moskwy, do ministerstwa od­
powiedni telegram. I nagle
wszyscy na górze wystraszyli
się ewentualnych nieprzyjem­
ności. Ze stolicy posypały się
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w Przeciwnie: są one

dzisiaj kultywowa­
ne staranniej, niż kiedy­
kolwiek dotąd. Dotyczy to

także różnic pomiędzy na­
rodami, którym przyszło
tyć we wspólnym państwie.

Spory pomiędzy nimi mo­
gą prowadzić do rozlewu
krwi. Posłużę się tu trzema
przykładami z trzech krań­
ców kontynentu: Cypru,
Irlandii Północnej i Kraju
Basków w Hiszpanii.

Większość ludności Cypru
jest pochodzenia greckiego,
jedna piąta — pochodzenia
tureckiego. Wkrótce po u-

zyskaniu przez Cypr niepo­
dległości wybuchły krwawe
walki między obu wspólno­
tami wyspy. Dla uśmierze­
nia ich postanowiono skie­
rować na Cypr, przed po­
nad dwudziestu laty, peł­
niące tam służbę do dzisiaj
oddziały sił pokojowych
ONZ. Ograniczyły one roz­

lew krwi, ale nie były w

stanie zapobiec zamachowi
stanu, inspirowanemu przez
ówczesny grecki rząd ^czar­
nych pułkowników". W od­
powiedzi Turcja dokonała
inwazji zbrojnej na Cypr,
która doprowadziła do po­
działu wyspy na część pod
władzą rządu cypryjskiego,
zamieszkałą przez wspólno­
tę grecką i — część pod
okupacją Turcji, gdzie mie­
szka wspólnota turecka.

Okupacja północnej części
wyspy przez siły tureckie
doprowadziła do masowego
uchodźstwa z tych terenów
ludności pochodzenia gre­
ckiego. Rozmowy w spra­
wie zjednoczenia Cypru i
rozwiązania problemu u-

chodźców, prowadzone od
lat pod auspicjami sekreta­
rza generalnego Narodów
Zjednoczonych, nie przynio­
sły dotąd rezultatów. Nie
wiem czy sprawę Cypru
kiedykolwiek uda się roz­
wikłać.

Konflikt w Irlandii Pół­
nocnej ma pozornie chara­
kter waśni religijnej kato-

dl
ik EUROPA:

narodów? (2)
(fB>y lygief

lików i protestantów. Otóż
nic podobnego/ Katolicy z
Irlandii Północnej, mniej
liczni od protestantów, go­
rzej sytuowani, uważający
się za dyskryminowanych,
dążą do połączenia tej czę­
ści Wielkiej Brytanii z po­
łożoną o miedzę Irlandią,
też przecież katolicką. V-
ważają się za Irlandczyków.

Protestanci czują się na­
tomiast związani z Wielką
Brytanią, nie dopuszczają
myśli o zjednoczeniu wy­
spy, nie mają też zamiaru
dopuścić katolików do rów­
nouprawnienia. Ich hasło to

„not an inch”: nie ustąpi­
my na cal.

Pomiędzy obu grupami
dochodzi do częstych walk.
Rząd londyński traci pano­
wanie nad rozwojem sytua­
cji w Ulsterze. Po obu stro­
nach nie brak fanatyków.
Niedawno byłem na Wy­
spach Brytyjskich: w tym
czasie fanatyczna bojówka
protestancka wtargnęła no­
cą do Jednego z mieszkań
w Belfaście i w sypialni o-

tworzyła ogień do świeżo
poślubionego małżeństwa.
Masakra była karą za to,
że protestantka ośmieliła
się poślubić katolika. In­
cydent odnotowano, lecz nie
wzbudził rm większej uwa­
gi. Brytyjczycy do takich
przypadków zdążyli Hę już
przyzwyczaić.

Z kolei fanatyczne bo­
jówki katolickie uprawiają
terror, podkładają bomby,
organizują zamachy: a to w

londyńskim domu towaro­
wym,atowhotelu,ato
na lotnisku. W jednym z

zamachów omal nie zginę­
ła premier Margaret Tha-
tcher. Przyznaję, że nie po­
trafię wyobrazić sobie, w

jaki sposób konflikt w Ir­
landii Północnej mógłby
zostać kiedykolwiek rozwią­
zany...

Baskowie to podobno naj­
starszy naród Europy. W
republikańskiej Hiszpanii
cieszyli się autonomią, dla­
tego w wojnie domowej po­
parli republikę. Faszyści po
zwycięstwie odebrali Ba­
skom ich swobody, tłumili
wszelkie przejawy życia na-

tego konfli-

inne spory
naszym kon-
niosą z, sobą

rodowego. Baskowie odpo­
wiadali krwawymi zama­
chami. Obecnie proces de­
mokratyzacji postfranki-
stowskiej Hiszpanii i zgoda
władz centralnych na auto­
nomię regionów otworzyły
nareszcie szansę rozładowa­
nia napięcia, załagodzenia
przynajmniej
ktu.

Wprawdzie
narodowe na

tynencie nie
tak realnej groźby oderwa­
nia się Jakiejś prowincji i
zmiany na mapie Europy,
tym niemniej ich znaczenia
nie można lekceważyć. W
krajach Wspólnego Rynku,
gdzie narody w „europej­
skim tyglu" miały się sto­
pić w jeden pod wpływem
integracji — narastają, Jak

nigdy dotychczas, tendencje
odśrodkowe, dążenia do au­
tonomii, nawet ruchy sepa­
ratystyczne.

W Wielkiej Brytanii moż­
na wymienić Szkotów i
Walijczyków. We Francji,
obok historycznych już se-

paratyzmów Bretanii, Alza­
cji, francuskich Basków —

wyłonił się problem Korsy­
ki, W obu tych państwach
owe lokalne aspiracje spo­
tęgowały się z chwilą u-

padku imperiów kolonial­
nych. We Włoszech wyka­
zują tendencje odśrodkowe
mówiący po niemiecku mie­
szkańcy Górnej Adygi i po
francusku — Aosty, cza­
sem Sycylijczycy, czasem

mieszkańcy Sardynii. Prócz
Kraju Basków, autonomii

pragną inne regiony Hisz­
panii, najsilniej — Katalo­
nia. W Belgii toczą się od­
wieczne spory Flamandów
z Walonami.

Ta geografia napięć do­
wodzi, te Europa „tyglem
narodów" nie jest. Rzeczy­
wistość państw Wspólnego

Rynku wskazuje że inte­
gracja bynajmniej nie usy­
pia poczucia narodowego,
lecz budzi je do życia. Na
całym kontynencie obser­
wuje się bardzo wyraźne
odrodzenie świadomości na­
rodowej.

Wobec tego kwestia na-'
rodowa nie straciła wcale
na znaczeniu jako element
gry sił politycznych. Inte­
gracja państw w żadnym
wypadku nie pociągnęła za

sobą zaniku tożsamości na­
rodowej ich społeczeństw.
Jest zjawiskiem charakte­
rystycznym, że właśnie tam,
gdzie procesy integracji są
najbardziej zaawansowane,
w państwach Wspólnego
Rynku — tam świadomość
narodowa przecież liczy się
coraz bardziej, coraz silniej
dociera do grup, które
własnej tożsamości narodo­
wej dotychczas nie rozwija­
ły, lub rozwijały ją w

mniejszym niż dzisiaj stop­
niu, i nie występowały t

własnymi aspiracjami do
samorządu lub do autono­
mii.
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Dialog z ludźmi pracy
(DOKONCZENIE ZE STR. U

gyjnej PZPR — Włodzimierz
Mokrzyszczak odwiedził ponad
13-tysięczną załogę hutników
Huty im. Marcelego Nowotki
w Ostrowcu Świętokrzyskim
(woj. kieleckie).

Członek Biura PolitycznegoKĆ PZPR, minister spraw
zagranicznych Marian Orze­
chowski odwiedził warszaw­
ską Drukarnię lm. Rewolucji
Październikowej.

Zastępca członka Biura Po­
litycznego, sekretarz KC
PZPR Zbigniew Michałek
przebywał 2 bm. wśród rolni­
ków woj. chełmskiego.

W renomowanej Racibors­
kiej Fabryce Kotłów przeby­
wał członek Biura Polityczne­
go KC PZPR, sztygar z KWK
„Rydułtowy” Zygmunt Mu-
rański.

Problemy praey partyjnej
po X Zjeździe PZPR były jed­
nym z głównych tematów
spotkania członkini Biura Po­
litycznego KC PZPR — Zofii

Stępień z aktywem partyjno-
-gospodarczym zakładowej or­
ganizacji partyjnej w Hucie
„Bierut”.

Sekretarz KC PZPR Stani­
sław Ciosek spotkał się z za­
łogą Zakładów Metalowych
„Łucznik” im. gen. Waltera,
odwiedzając zakład maszyn
do szycia i pisania w radom­
skiej dzielnicy Gołębiów.

Załogę gdańskiego „Bime-
tu” odwiedzili: zastępca człon­
ka Biura Politycznego KC, I
sekretarz KW PZPR w Gdań­
sku Stanisław Bejger oraz

wicepremier Władysław Gwia­
zda.

W czasie roboczej wizyty,
rozmów z kierownictwem za­
kładu oraz z robotnikami przy
stanowiskach pracy, goście in­
teresowali się. szczególnie wy­
dajnością i jakością produk­
cji,' jej organizacją, zagadnie­
niem przeglądu i atestacji sta­
nowisk pracy< perspektywami
rozwoju przedsiębiorstwa.

Liczne rozmowy z robotni­
kami przy ich warsztatach

pracy wypełniły wizytę se­
kretarza KC PZPR Henryka
Bednarskiego w sanockiej fa­
bryce autobusów „Auitosan” w

woj. krośnieńskim. Główny te­
mat — to warunki pracy, mo­
żliwości ich poprawy oraz kło­
poty codzienne związane z or­
ganizacją produkcji.

Zastępca członka Biura Po­
litycznego KC, I sekretarz Ko­
mitetu Warszawskiego PZPR
— Janusz Kubasiewicz odwie­
dził 3 stołeczne zakłady pracy.
Rolę jego przewodników peł­
nili członkowie KC z tych
przedsiębiorstw: Grażyna Du­
da, Wiktor Lis 1 Piotr Za­
remba.

Spotkanie z załogą Zakła­
dów Przemysłu Cukrownicze­
go „Goplana” w Poznaniu za­
stępca członka Biura Politycz­
nego KC PZPR Gabriela Rem-
bisz odbyła bezpośrednio na

stanowiskach roboczych, za-

poznając się w ten sposób z

opiniami i uwagami przedsta­
wicieli tej wybitnie sfemini­
zowanej załogi.
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Publiczność lubi egzotykę
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

roku 25 lat. Z tej właśnie oka­
zji specjalnym odznaczeniem
— „Spinkami góralskimi” wy­
konanymi przez artystę Wła­
dysława Makowskiego, uhono­
rowano tych, którzy z „Jesie-
nią” związani są od lat.„Spin-

ki góralskie” otrzymała m. in.
Krystyna Słabodzińska —

twórczyni „Jesieni Tatrzań­
skiej”, inicjatorka międzynaro­
dowych festiwali i wieloletni
szef tych Imprez.

' Wśród od­
znaczonych nie mogło zabrak­
nąć również prof. Romana
Reinfussa.

Festiwalowi towarzyszy wie­
le imprez. Wczoraj n.p. ogło­
szono wyniki na plakat w

wykonaniu najmłodszych ar­
tystów. Do druku zakwalifiko­
wany został projekt, autor­
stwa Małgorzaty Majerczyk
(11 lat), a nagrodę specjalną
przyznano trzy i półletniemu
Korneliuszowi Plewie.

URSZULA ORMAN

Za-
ko-

Międzynarodowe
spotkanie

muzeologów
w Zakopanem

(Inf. wł.) Wczoraj w

kopanem zakończył się
lejny etap XII kongresu
związku europejskich mu­
zeów na wolnym powie­
trzu. Obradowało ponad 100
muzeologów z 17 krajów.
Omawiano zagadnienia o-

chrony zabytków budow­
nictwa wiejskiego. Zapo­
znano się z dokonaniami
Muzeum Tatrzańskiego im.
T. Chałubińskiego na Pod­
halu, Spiszu. Zwiedzono m.

in. dworek Tetmajerów w

Łopusznej, zagrodę Korko­
szów w Czarnej Górze, za­
grodę kultury spiskiej w

Jurgowie, wieś Chochołów.
Dalszy etap międzynarodo­
wego spotkania muzeolo­
gów wiedzie przez Nowy
Sącz, Sanok i Lublin.

(sk)

W Tarnowie

Obradowała Wojewódzka
Komisja Rewizyjna

(Inf. wł.) Co ma wspólnego
gospodarz klubu „Ruchu” z

metodą szkolenia typu „tran­
sfer frustran”? Już sama ta­
jemnicza nazwa wywołuje
frustrację. A tymczasem owa

metoda prowadzi właśnie do
pozbycia się wszelkich fru­
stracji. O jej skuteczności od
wczoraj przekonują się ucze­
stnicy warsztatów oświato­
wych, zorganizowanych przez
Towarzystwo Wiedzy Pow­
szechnej i RSW „Prasa-Książ-
ka-Ruch”. Do Krakowa przy-

Będzie ciekawiej w klubach „Ruchu”
ISZE

Gospodarze i... transfer frustran
byli gospodarze
„Ruchu” z 20 województw Pol­
ski południowej — od Prze­
myśla po Dolny Śląsk. Ucze­
stnicy zapoznają się z nowymi
formami organizacji przedsię­
wzięć oświaiowo-kulturalnych.
Nadto odwiedzą muzea, obej-

klubów rzą zabytki architektury, zo­
baczą przedstawienie „Wszys­
tko jest fikcją, ja również” w

reżyserii K. Rościszewskiego z

udziałem Ewy Wencel i Jana
Pęczka. Zajęcia odbywają się
w KMPiK przy Małym Ryn­
ku. (wok)

Przed III Krajowym
Zlotem

„Platerówek”
W siedzibie Zarządu Wo­

jewódzkiego ZBoWiD w

Krakowie odbyło się spot­
kanie delegatek b. żołnie­
rzy Batalionu Kobiecego im.
Emilii Plater wchodzącego
w skład I Dywizji im. T.
Kościuszki, a następnie I

S ' Armii Wojska Polskiego
| przed III Krajowym Zlo-
| tem „Platerówek”, który
E odbędzie się w dniach 5—0
“ września we Wrocławiu.
S Przewodnicząca delegacji
g krakowskich „Platerówek”
g płk. rez. Halina Pietkiewicz
g przedstawiła problematykę
B i potrzeby kobiecego środo-

g wiska kombatanckiego oraz

S program udziału krakow-
g sklej delegacji w pracach
S poszczególnych komisji III
3 Zlotu. W spotkaniu z kra-
S kowskimi „Platerówkami”

uczestniczył kierownik Wy­
działu Społeczno-Prawnego
KK PZPR Jan Kusztelak
oraz prezes ZW ZBoWiD
Piotr Gajek.

S
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Kradzież 4 oytenów
Tarnów

Spotkanie
w Urzędzie Wojewódzkim
(Inf. wł.) Wczoraj w Urzę­

dzie Wojewódzkim w Tarno­
wie odbyło się spotkanie wo­
jewody tarnowskiego Stani­
sława Nowaka z ordynariu­
szem Diecezji Tarnowskiej ks.
biskupem dr. Jerzp.n Ablewł-
czem.

W czasie spotkania ordyna­
riusz zapoznał wojewodę z

programem jubileuszowych u-

roczystości kościelnych zwią­
zanych z .200-leciem Diecezji
Tarnowskiej. Ustalono zasady
współdziałania w sprawach u-

trzymania ładu 1 porządku. W
spotkaniu uczestniczyli — ks.
prałat Kazimierz Kos i dyrek­
tor Wydziału ds. Wyznań U-
rzędu Wojewódzkiego Franci­
szek Styczeń. (els)

Z dalekopisu

u-

na

w

Jeden zdrowy grzyb wystar­
czył więc dla całej rodzi­
ny. Gruby korzeń sięgał
pół metra.

WSZYSTKO
DLA REKLAMY

(m) Niezwykły zegar
mieszczonno niedawno
jednym z wieżowców
Tokio. Wzdłuż pionowej

/ kolumny — skali porusza
sięwgóręiwdółsamo­
chód prawie normal­
nych rozmiarów. Co 15 mi­
nut przesuwa się on o 65
cm. Nietrudno domyślić się,
że zegar wykonany został

zna zamówienie jednej
firm samochodowych.

DWUKILOGRAMOWY
BOROWIK

Mieszkaniec Murmańska
znalazł w pobliskim lesie
dorodnego borowika ważą­
cego przeszło dwa kilogra­
my. Jego kapelusz miał
średnicę 30 centymetrów.

SPOSÓB
NA KONKURENCJĘ

Jedna z firm japońskich
oferuje nabywcom nowość:
aparat fotograficzny bez u-

doskonaleń, którymi szczy­
cą się inne tego rodzaju
wyroby. Można nim robić
zdjęcia tylko podczas sło­
necznej pogody.

Producenci liczą na wiel­
ki popyt. I rzeczywiście,
pierwszą partię nowych i
raczej bardzo kiepskich a-

paratów fotograficznych do­
słownie rozchwytano... Rzecz
w tym, że cena najnowsze­
go „osiągnięcia” techniki
japońskiej jest aż 325 razy
niższa niż dobrego aparatu.

z wrocławskiego zoo
WROCŁAW (PAP). Wro­

cławski ogród zoologiczny sta­
je się ostatnio słynny także z

niecodziennych zdarzeń. Po
kąpieli rozebranych mężczyzn
w basenie hipopotamów —

kilka dni temu w nocy nie­
znani sprawcy włamali się
do terrarium, kradnąc 4 mło­
de węże — pytony królew­
skie, o łącznej wartości 200
tys. zł.

Z nożem

Co trzeci kierowca złamał przepisy

Ponad milion mandatów w I półroczu
(DOKOŃCZENIE ZE STR. D
ców. czyli o 8 proc, więcej
niż w I połowie ub. r. Pro­
wadzący często nie przestrze­
gają zasad wyprzedzania, o-

mijania i wymijania. Za nie­
prawidłowe wykonywanie
tych manewrów ukarano po­
nad 100 tys. osób. Częstsze
jest także wymuszanie pierw­
szeństwa — sankcje za to do­
tknęły 72 tys. osób. Liczni
kierowcy zagrozili bezpieczeń­
stwu pieszych. Milicjanci za-

notowali ponad 35 tys. takich
zdarzeń (o 40 proc, więcej niż
w I półroczu zeszłego roku).
Konsekwencją drastycznych
przypadków złamania przepi­
sów było zatrzymanie prawa
jazdy — pozbawiono go okre­
sowo prawie 32 tys. kierow­
ców, większość za prowadze­
nie w stanie nietrzeźwym.

Skutki lekceważenia przepi­
sów ruchu drogowego są tra­
giczne. Jak wynika ze wstęp­
nych obliczeń Biura Ruchu

Drogowego KG MO — od sty­
cznia do końca lipca br. mia­
ło miejsce ponad 19 tys. wy­
padków, w których zginęło
lub zostało rannych przeszło
24 tys. osób — 1300 zmarło
na miejscu. Wysoka była licz­
ba ofiar w. stosunku do licz­
by wypadków.

’ Na 100 takich
zdarzeń przypadało 127 zabi­
tych lub rannych. W dziedzi­
nie tej — dodajmy — znaj­
dujemy się w niechlubnej
światowej czołówce.

na żonę
(Inf. wł.) Alkohol nie po raz

pierwszy wzbudza w człowie­
ku chęć załatwienia jak naj­
szybciej swoich spraw osobi­
stych, ale niestety pośpiech
taki nie przynosi zwykle roz­
sądnych działań. 52-letni ren­

cista Władysław M. początek
miesiąca uczcił alkoholową li­
bacją i po powrocie do domu
wszczął awanturę z żoną Ma­
rią M. wyładowując na niej
swoją agresję. Podczas sprze­
czki w zasięgu jego ręki zna­
lazł się nóż kuchenny, którym
zadał on żonie uderzenie w

klatkę piersiową w okolicach
serca.

W 10 minut po tym wyda­
rzeniu Rejonowy Urząd Spraw
Wewnętrznych w Myślenicach
został powiadomiony przez
Adama M. o incydencie, jaki
zaszedł pomiędzy jego rodzi­
cami. Władysław M. został a-

resztowany a Maria M. na­
tychmiast przewieziona do
szpitala w Myślenicach, gdzie
poddana została operacji. Stan
zdrowia rannej nadal jest bar­
dzo ciężki.

Śledztwo prowadzi RUSW
w Myślenicach pod nadzorem
WUSW. (k)

Mścić się za krytykę — to tak

jakby biczować samego siebie
(DC 3ŃCZENIE ZE STR. 3) został doktorem nauk i tak na zawsze można wyłowić raejo-

marginesie — współautorem
„ostre” telefony. Zalecenia pły- naszego wynalazku. A wtedy,
nęły ze słuchawki jak z rogu prawdopodobnie,
obfitości: „Natychmiast wstrzy- stchórzył i trzeba powiedzieć,
mać!..,”, „Dlaczego bez uzgod­
nienia?...”, „A czy wiecie to­
warzyszu dyrektorze, że takiej
metody jeszcze nikt w Związ­
ku Radzieckim nie zastoso­
wał?...”

W tym izasie, kiedy dyrektor
ustnie i pisemnie odpowiadał
na te i inne pytania, z jego
polecenia trwały w zakładzie
prace montażowe nowego skle­
pienia. Zakończono je i zaczę­
to wytopy — pierwszy, drugi,
trzech.. „Nagrano” kilka możli­
wych sytuacji awaryjnych.
Fiedczenko i jego koledzy spę­
dzili przy piecu wiele dni' i

nocy.
— Ile ich było? — zamyślił

się dyrektor. — Mówiąc szcze­
rze dokładnie już nie pamię­
tam. Utkwiło mi za to w pa­
mięci coś in zego. Pewnego ra­
zu rankiem wszedł do mego
gabinetu „główny oponent".
Wyszedł z podniesionymi ręka-
mi: „Poddaję s'.r, przyjmij mo­
je przeprosiny”. Jest on roz­
tropnym człowiekiem i obecnie

zwyczajnie

że nie bał się o zakład, o pro­
dukcję, — on bał się o siebie.
Myślę, ie pomogliśmy mu wy­
leczyć się z tej „choroby”. W
takich przypadkach potrzebne
są działania, przemyślane, ale
i odważne. Mścić się za kry­
tykę — to tak jakby biczować
samego siebie. Jednym słowem
telegram do Moskwy po sukce­
sie eksperymentu, podpisali­
śmy już wspólnie...

„Wszystkimi siłami”
i nie inaczej

Wdrożenie nowych sklepień
przyniosło znaczne korzyści za­
równo naszemu zakładowi jak
i całemu krajowi. Podniosła
się kultura pracy wytapiaczy.
Wytrzymałość sklepień, ochła­
dzanych wodą, wzrosła do
sześciu tysięcy wytopów!

I obecnie w czasie różno­
rodnych dyskusji i sporów na

zebraniach roboczych, na ra­
dzie inź •nierskiej zakładu, na

posiedzeniach komitetu partii
z potoku krytycznych uwag,

nalns „ziarna”.
Powstała w hucie „grupa pa­

trzących w przyszłość”. W jej
skład wchodzi ponad dziesię­
ciu inżynierów i robotników,
którzy opracowują propozy­
cje unowocześniania technolo­
gii w najbliższym czasie i w

przyszłości. Bardzo aktualny,
dla przykładu, jest, obecnie
problem likwidacji pośrednich
operacji przy produkcji stali.
Można go rozwiązać wdrażając
piece plazmowe. Zmodernizo­
waliśmy już pracę na walcow­
ni: zlikwidowanie pracy ręcz­
nej pozwoliło nam na zmniej­
szenie każdej brygady walcow-
ników o dziesięć osób. Na Sy­
berii, gdzie odczuwa się ostry
deficyt , rąk do pracy, takie
„oszczędności” mają szczególną
wartość.

W zakładzie powstały stano­
wiska kontroli. Przy ich
aktywnym uczestnictwie, dzie­
sięciokrotnie obniżyła się ilość
„dopuszczalnych” braków. W
najbliższym czasie przed kon­
trolerami stoi nowe zadanie:
dokładnie zanalizować proces
wysyłki gotowej produkcji.
Rzecz w tym, te JSibelektro-

stal” wysyła swoją produkcją
do prawie 900 adresatów: do
jednych — dziesiątki ton, do
innych — po 100—200 kilogra­
mów. Taki stan powoduje
przestoje wagonów lub ich nie-
doładowanie. W 1985 roku ter-
minoioość wysyłki produkcji
wyniosła 99,8 proc. Wydaje się,
że te dwie dziesiąte procenta,
to bardzo niewiele, ale i one

spowodowały nałożenie na za­
kład solidnych kar. A to, w

dalszej kolejności, odbiło się
na wysokości premii itp.

— ...Ale jedna sprawa — mó­
wi dyrektor — widzieć pod no­
gami „złoto”, a zupełnie inna
— zorganizować jego „wydo­
bycie”. W bieżącej pięciolatce
(1986—1990) postanowiliśmy
podnieść wydajność pracy je­
szcze o 35 procent i osiągnąć
roczny zysk w wysokości
trzech milionów rubli. Wyko­
nać to zadanie można tylko
„wszystkimi siłami", przy a-

ktywnej i stałej krytyce na­
szych słabych miejsc. Tu, w

„Sibelektrostali”,
innej drogi...

nie widzimy

BORIS IWANOW

(APN)

(Inf. wł.) Zatwierdzenie
sprawozdania Wojewódzkiej
Komisji Rewizyjnej PZPR w

Tarnowie za okres ostatniej
kadencji było tematem wczo­
rajszych obrad WKR.

W ciągu tej kadencji WKR

działająca w 20-osobowym
składzie, uzupełnionym przez
15-osobowy aktyw, przepro­
wadziła 486 kontroli, w wy­
niku których opracowano 72
materiały pokontrolne. Pro­
wadzone były również kom­
pleksowe kontrole 29 instan­
cji partyjnych pierwszego sto­
pnia i 9 komitetów zakłado­
wych spośród tarnowskiej
piętnastki.

Członkowie WKR pozytyw­
nie ocenili działalność statu­
tową, prowadzenie dokumen­
tacji, rytmiczność odbywania
zebrań, załatwianie skarg i
wniosków ludności. Zwrócono
też uwagę na coraz lepsze
współdziałanie ze związkami
zawodowymi, samorządami

pracowniczymi, samorządami
mieszkańców i radami naro­
dowymi wszystkich szczebli.

Niestety, te pozytywy nie
dotyczą wszystkich, bowiem
w niektórych organizacjach
partyjnych nie wykorzeniono
pewnych zjawisk, zmniejsza­
jących sprawność działania o-

gniw partii.
WKR dokonywała też kon­

troli wykonywania uchwał
KC i wytycznych KC i KW,
W wyniku tych kontroli o-

pracowanych zostało 18 ma­
teriałów pokontrolnych, które
przekazano kierownictwu Cen­
tralnej Komisji Rewizyjnej i
KW.

We wczorajszych obradach
uczestniczył członek CKKR,
I sekretarz KW PZPR w

Tarnowie Władysław Plew-
niak oraz przewodniczący
WKKP Henryk Dąbrowski.
Obrady prowadził przewodni­
czący WKR Edward Ceglar-
ski. (i)

Uroczyste otwarcie Międzynarodowej
Wystawy „Baltexpo 86”

(DOKOŃCZENIE ZE SIR. I)

by nie to, że w tym samym
czasie co i „Baltexpo” odby­
wają się podobne targi w

Hamburgu, ilość firm z RFN
w Gdańsku byłaby prawdopo­
dobnie jeszcze większa. Padła
w związku z tym nawet pro­
pozycja pewnej nieznacznej
zmiany terminu następnych
wystaw „Baltęspo”.

Ponadto w wystawie tej
bierze udział 20 firm norwes­
kich, specjalizujących się w

produkcji wyposażenia okrę­
towego oraz 22 wystawców
duńskich, przedstawiciele któ­
rych stwierdzili, że zbyt małe
są obroty w wymianie hand­
lowej w dziedzinie okrętow-

nictwa pomiędzy Polską a

Danią. Z Wielkiej Brytanii
przyjechali do Gdańska przed­
stawiciele 23 firm, z bogatą
ofertą z zakresu elektroniki
okrętowej, a także — modeli
współczesnych silników paro­
wych, które znajdują zastoso­
wanie głównie do napędu pro­
mów pełnomorskich. Nie za­
brakło w Gdańsku firm ze

Szwecji, a także z Finlandii.
Wystawiane przez te kraje
wyposażenie okrętowe znane

jest w świecie z wysokiego
poziomu technicznego. „Balt-
expo” w Gdańsku jest więc
zarazem giełdą i przeglą­
dem nowości w światowej te­
chnice okrętowej.

TADEUSZ STEC

PRZEMYSŁU

K-6265

warunki wynagrodzenia.
Dział Spraw Osobowych i
Huta, al. Planu 6-letniego

ZAKŁADY

TYTONIOWEGO
w Krakowie

zatrudnią
sezonowo KOBIETY i MĘŻCZYZN

na stanowiskach:
robotników pomocniczych
transportowych
sortowaczy liści tytoniowych
pomocników palaczy kotłów przemysłowych

Możliwość zatrudnienia emerytów 1 rencistów po
uzyskaniu zgody zakładowej służby zdrowia.

Zakłady dowożą, pracowników z kierunków: Krze-
czów, Tenczyn, Lubień, Pcim. Myślenice, Sułkowice.
Rudnik, Tarnawa, Wielmoża, Skała, Imbramowice,
Iwanowice, Lipnik, Wiśniowa, Poznachowice, Dobczy­
ce, Gdów, Proszowice, Szczytniki, Wielgus, Koszyce,
Nowe Brzesko.

Dla pracowników zamiejscowych zapewniamy bez­
płatne zakwaterowanie.

Zapewniamy korzystne
Zgłoszenia przyjmuje

Szkolenia Kraków-Nowa
__ ,

152, tel. 44-73-33, wewn. 218, 383, 387.

W Komitecie Krakowskim PZPR

Spotkanie młodzieży
z krajów socjalistycznych

(Inf. wł.) Do tradycji już
należą spotkania młodzieży z

krajów socjalistycznych z za­
kładów pracy, noszących imię
Włodzimierza Ilicza Lenina.
Młodzież uczestniczy w konfe­
rencjach i obozach, podczas
których odbywa się wymiana
doświadczeń z pracy i dzia­

łalności społecznej. Prowadzo­
ne są dyskusje nad leninow­
ską koncepcją ruchu młodzie­
żowego, omawia się zagadnie­
nia z dziedziny polityki mię­
dzynarodowej i gospodarczej
Jest też i miejsce w tych spot­

kaniach na tematy związane
z kulturą, sportem i wypo­
czynkiem.

Dzień wczorajszy był dniem
spotkania i dyskusji sekreta­
rza KK PZPR Władysława
Kaczmarka j kierownika Wy­
działu Polityczno-Organiza-
cyjnego KK PZPR Kazimie­
rza Grouia z delegacjami cen-

tralnych instancji związków
młodzieży z krajów socjali­
stycznych: ZSRR, Bułgarii,
Czechosłowacji, NRD i Wę­
gier. Wspomniani przedstawi­
ciele młodzieży robotniczej
wraz z polską młodzieżą u-

czestniczą w Międzynarodo­
wym Forum Młodzieży Ro­
botniczej odbywającym się w

Bartkowej pod hasłem „Lenin
— Październik — Młodość”.

Władysław Kaczmarek w

rozmowie z zagranicznymi go­
śćmi poinformował o najważ­
niejszych sprawach ekonomi­
cznych naszego regionu. Mó­
wił także na temat X Zjazdu
PZPR i przygotowań do

zbliżającej
partyjnej konferencji
zdawczo-wyborczej.

W spotkaniu wziął
przewodniczący ZK
Krzysztof Matzka.

przygotowań
się krakowskiej

sprawo-

udział
ZSMP

(ip)

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

decyzję w sprawie polskiego
komputera edukacyjnego: zo­
stał nim „junior” z wrocław­
skich zakładów ELWRO. Mi­
krokomputer ten odznacza się
licznymi zaletami, jak zgod­
ność programowa z najpopu­
larniejszym w Polsce kompu­
terem ZX-Spectrum, standar­
dowe wyposażenie w dwie
stacje dysków elastycznych,
możliwość łączenia poszczegól­
nych urządzeń w sieć — ale...
Otóż z numeru

ka”, z którego
powyższe dane,
się, że Junior”
polskich liter, a

piowano w nim przyjętą przez
„Sinclaira” zasadę wprowa­
dzania całych rozkazów przy

5-6 „Bajt-
zaczerpnąłem
dowiadujemy
nie posiada

ponadto sko-

pomocy jednego klawisza klu­
czowego, co jest powszechnie
krytykowane przez informa­
tyków. Notabene ta właści­
wość urządzeń „Sinclaira” nie
znalazła naśladowców. Arty­
kuł Marka Przybyszewskiego
informuje też, że w przyszłym
roku wyprodukowanych zosta­
nie 5 tys. sztuk „juniora”, a

docelowo wytwarzać się bę­
dzie 30 tys. sztuk rocznie. Au­
tor tekstu konkluduje: „Nie
Ulega wątpliwości, że w chwi­
li zaspokojenia popytu na te
mikrokomputery, będą one a-

nachronizmem takim samym,
jakim jest obecnie ZX-81”.

ZX-81, od którego oświata
miała zostać uchroniona. Ta­
ka jest puenta dyskusji o pol­
skim komputerze szkolnym.

LESŁAW PETERS

„Bartusie" tańczą
(DOKOŃCZENIE ZE STR 1)
stał uhonorowany „Złotą Ciu­
pagą” w najwyżej cenionej
kategorii zespołów autenty­
cznych.

Przypadające w roku mi­
nionym dwudzieste urodziny
zespołu jego członkowie u-

ezcili, wytańczyli i wyśpiewali
trzecią już „Złotą Ciupagę”.

W tym roku „Bartusiów”
próżno szukać tak wśród u-

ezestników. jak ,• gośći zako­
piańskiego festiwalu i trwają­
cej włąśnie teraz „Tatrzań­
skiej Jesieni”. Zespół regio­
nalny im. Bartusia Obrochty
wyruszył bowiem w swoje
dwudzieste artystyczne tour­
nee. Podbiwszy niemal wszy­
stkie kraje europejskie, w któ­
rych organizowane są festlwa-

_ __

... . .

le folklorystyczne, teraz góra- go. Jest to wielkie skupisko
le z Zakopanego udali się pod polonijne. (sś)

wodzą swego założyciela i kie­
rownika Tadeusza Sztromaje-
ra do USA. Tam jest to ich
pierwsza wizyt*. W jej przy­
gotowaniu i sfinalizowaniu
bardzo pomogły zarówno wła­
dze nowosądeckie jak i Mini­
sterstwo Kultury i Sztuki o-

raz Polskie Linie Lotnicze
„Lot”. Wspomnieć też wy­

pada o „Pagarcie”.
Górale zakopiańscy ucze­

stniczą tam w dwóch między­
narodowych festiwalach fol­
klorystycznych: w Burlington
oraz w Północnej Karolinie.

Zaprezentują się także n* *-

stradach (ale już nie festiwalo­
wych) w Nowym Jorku. W
programie pięelotygodniowego
pobytu w USA miejsce pocze­
sne zajmuje wizyta w Chica-

Wokół serca
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

20 krajowych produkujących
na potrzeby rynku medycz­
nego. Zaprezentują one swo­
je wyroby w sali AWF.

W czasie wolnym od obrad
goście będą mogli uczestni­
czyć w licznych imprezach

przygotowahych przez „Orbis",
co umożliwi im poznanie mia­
sta 1 naszej kultury.

Organizatorem zjazdu jest
Instytut Kardiologii AM w

Krakowie, którym kieruje
prof. Antoni Dziatkowiak —

przewodniczący komitetu or­
ganizacyjnego. (km)

s

Zablerzowska Fabryka Maszyn w Zabierzowie

( k/Krakowa

przyjmte natychmiast do pracy
na korzystnych warunkach płacowych:
<$> inżynierów i techników mechaników (absolwentóyć)
<$> frezerów
♦ szlifierzy
C> malarzy — lakierników
O mechanika samochodowego
<<> robotników bez kwalifikacji

W sprawie zatrudnienia, przyjmuje Dział Służby Pra­
cowniczej w godzinach 6.30—14.30. K-5634

!
PRZEDSIĘBIORSTWO

BUDOWNICTWA PRZEMYSŁOW/EGO

„CHEMOBUDOWA”-KRAKÓW

ZATRUDNI NATYCHMIAST
kierowników budów z uprawnieniami
majstrów z praktyką budowlaną
projektantów konstrukcji budowlanych
specjalistów ds. kosztorysowania
specajlistów ds. zaopatrzenia
specjalistów ds. ekonomicznych
specjalistów ds. zatrudnienia i płac
specjalistów ds. przygotowania produkcji
specjalistów ds. inwentaryzacji
specjalistów ds. księgowości

oraz
__

murarzy
tynkarzy

> cieśli

zbrojarzy
spawaczy
blacharzy-dekarzy
stolarzy

Zainteresowanym pracą oferuje się korzystne wy­
nagrodzenie, bezpłatne zakwaterowanie w hotelu ro­
botniczym, wczasy krajowe oraz zagraniczne, w ośrod­
kach nad morzem i w górach.

Zgłoszenia przyjmuje oraz informacji udziela Biu­
ro Organizacji, Kadr i Szkolenia Zawodowego Kra­
ków, ul. M. Stachowicza 18, pokój 303, III p„ tel. eentr.

22-80-66, wewn. 219, 220 lub Dział Zatrudnienia 1 Eks­
portu, tel. 22-80-66, wewn. 305.II

i

i

Zakład Doświadczalny
Instytutu Górnictwa Naftowego i Gazownictwa

Kraków, uL Bagrowa 11

ZATRUDNI natychmiast
do produkcji jednostkowej i małoseryjnej prototypo­
wych urządzeń kontrolno-pomiarowych i technologicz­

nych unikalnej aparatury naukowo-badawczej, pra­
cowników na stanowiskach:

technik elektronik

specjalista ds. finansowych
technolog do przygotowania produkcji

•O tokarz
♦ ślusarz

konstruktor mechanik

specjalistę ds. odbiorów technicznych
Praca jednozmianowa. Dojazd autobusem zakłado­

wym lub autobusem MPK — 158, 108, 127, 137 z pl.
Zgody.

Zakład zapewnia korzystne warunki płacowe, depu­
tat gazowy, nagrody jubileuszowe oraz dodatki za

staż pracy wg Karty-Gómika.
Szczegółowych informacji udziela Dział Pracowni­

czy Kraków, ul, Bargowa 11, tel. 55-35-11 w. 163.

i

I

1

KRAKOWSKA STOCZNIA RZECZNA
KRAKÓW

ul. Stoczniowców nr 1
tel. 55-16-00

zatrudni zaraz
KIEROWCÓW KAT. C D

g! SPAWACZY
B Ślusarzy
H ELEKTRYKÓW
o MALARZY
@ TOKARZA—FREZERA
B OPERATORA DŹWIGU SAMOJEZDNEGO
H STOLARZY

oraz następujących pracowników umysłowych:
B technologa
B specjalistę działu zaopatrzenia
B kontrolera w kontroli jakości
B głównego mechanika'

Reflektujemy również na zatrudnienie emerytów i
rencistów na stanowiskach robotniczych i niektórych
nierobotniczych.

Przedsiębiorstwo zapewnia zakwaterowanie dla za­
miejscowych tylko na stanowiskach robotniczych
Telefon 55-16-00 K-6162



SKODA, 8 WRZEŚNIA 1986 R. — NR 203 GAZETA KRAKOWSKA Str. 5

JÓZEFOWI

DZIERŻĘDZE
byłemu długoletniemu pra­
cownikowi, składamy wy­
razy głębokiego współczu­
cia z powodu Śmierci Syna

Dyrekcja,
organizacje

społeczno-polityczne
PBP „Budostal-1”

oraz koleżanki
1 koledzy

B

PRACA

MURARZY — tynkarzy — zatru­
dni zakład prywatny, Kraków,
Kościuszki g-3041*;

SPRZEDAŻ

CIĄGNIK *011, po remoncie —

Sprzedam. — Czesław Bąkowskl,
*2-123 Bobin n . g-30012

Uwaga!
Zapraszamy to

otwartego Ośrodka

krokomputorowego

KURSY
obsłucri i użytkowania

arfkrokomputerów
UNIPOLBRIT 2086

— SPECTRUM PLUS

— I st. — tła początku­
jących

— II st. — nauka progra­
mowania * Języku
BASIC

— m st. — programowa­
nia w Języku wewnę­
trznym mikroproceso­
ra Z-80

Informacje 1 wpisy: Za­
kład Doskonalenia Zawo­
dowego Kraków, ul. Die­
tla 38, tel. 66-10-88, w go­
dzinach 8—17.

K-7947

nowo

Mi-
/

GRY TV, bilard elektroniczny
„Flasch” sprzedam. Rzeszów, teł.
*95-13. K-7273

DALMATYNCZYKI — po wielo­
krotnych zwycięzcach Polski

i champlonce — sprzedam. Łódź,
*5-31-59. K-7285

NIERUCHOMOŚCI

KRAKÓW — Grzegórzki — ka­
mienicą, możliwość adaptacji stry­
chu lub zamiany lokalu sprze­
dam. Poznań, teł. 30-75-18 lub
oferty 2738»g Biuro Ogłoszeń,
Skrytka 1, Poznań.

iiiimiiiiimimiiiiiiimiiiiiiin

KURSY
gŚ — kelnerów bufetowych S

BŚ — kierowników zakładów S

gastronomicznych
S —kroju|szyciaIinst.

! — kosmetyczny dis po- tz
trzeb własnych Z

5 — rysunku odręcznego »

— dekoratorów wnętrz 1 “

wystaw sklepowych £

organizuje
KSP „OŚWIATA"
Oddział Kraków

Informacje i wpisy, uL sf

Krowoderska 19, telefon S
— 22-79-99. K-7338 S

jniiiiiiiiKiiiiiimiiiiiiiiiiiiiin

S

MALI gospodarstwo rolne ■ se-

budawanlaml, na południe od
Krakowa — kuplę. Oferty SST3
, Prasa” Kraików, Wlślna *.

USŁUGI

ŻALUZJI aluminiowe — Jezier­
ski, tel. Z2-58-43, 8-lfl. g-30031

PLUSKWY, prusaJcl tępię. Juch­
niewicz, tel. 48-09-77, Od 10.

I
ZAKŁAD K

DOSKONALENIA K

ZAWODOWEGO g
w Tarnowie

organituja K
KURSY I

— kroju 1 szyela, roczne g
— kroju i szycia, krótkie R

— haftu ręcznego K

Informacja 1 wpisy: Tm- K

nów, ul. Dzierżyńskiego K

6, tel. 22-16-61, w godz.
I—15. K-7842

SPRZĄTANI! — Ostrowski, tel.
11-79-123. g-3S7IS

SOLIDNE, przeclwwłamanlowe
zabezpieczenie drzwi, z eleganc­
kim wykończeniem tap>lcersfclm
ora® montaż zamków — Kłeczek,
tel. 11-56-07. g-32371

i

ROLNICZA SPÓŁDZIELNIA PRODUKCYJNA
w Złockiem kole Muszyny

woj. nowosądeckie

zatrudni natychmiast
m korzystnych warunkach płacowych ■

4- kierownik* działu przygotowani* produkcji bran­
ży budowlanej

+ kierownika budowy !!

Wymagane dokumenty:
— uprawnienia budowlane oraz co najmniej 5-letni

staż pracy na danym stanowisku
— pracowników do obsługi owiec (najlepiej małżeń­

stwa) — zapewniamy mieszkanie służbowe.
K-7314 as

Ul
■S■■

SPÓŁDZIELNIA MIESZKANIOWA .WSPÓLNOTA”
w Krakowie, uL Kliny 8

zatrudni
głównego księgowego

Wymagane kwalifikacje: wykształcenie wyższe eko­
nomiczne 1 6-letni staż pracy w tym 4 lata na stano­
wisku kierowniczym lub samodzielnym lub wykształ­
cenie średnie ekonomiczne i 10-letni staż pracy W tym
5 lat na stanowisku kierowniczym lub samodzielnym.

Wskazana znajomość zagadnień z zakresu spółdziel­
czości mieszkaniowej.

Warunki pracy i płacy do uzgodnienia w Zarządzie
Spółdzielni Mieszkaniowej Kraków, uL Kliny 2, tek
11-79-33 lub 11-81-02.

K-7621

KURSY

dla pracowników
z zakładów pracy

— operatorów wózków

akumulatorowych 1

spalinowych
— spawania specjalisty­

cznego
— spawania elektryczne­

go i gazowego
— palaczy c.o.

— obsługi suwnic
— obsługi średniego i

lekkiego sprzętu bu­
dowlanego

— obsługi wind towaro­
wo-osobowych

— obsługi lin i haków
— zaplataczy lin
— bhp I p.poż.
— kursy przyuczające do

zawodu (wszystkie
branże)

— kursy przygotowujące
do egzaminów na ty­
tuły kwalifikacyjne
robotnika, czeladnika
i mistrza we wszys­
tkich branżach i zawo­
dach

— Inne kursy

organizuje
na terenie Krakowa, Tar­
nowa oras woj. krakow­
skiego, tarnowskiego i

nowosądeckiego
KSP „OŚWIATA"
Oddział Kraków

ul. Mazowiecka 29
tel. 33-34-72, 33-94-21

w godz. 8—15

RÓŻNE

..HALSZKA” pomaga szybko, ta-,
nlo, dyskretnie. Oferty krajowe,
zagraniczne Żary, skrytka. A-140

BIOHOROSKOP zgodności par­
tnerskiej, biorytmy. Przysyłając
dwie daty urodzenia błyskawicz­
nie otrzymasz kolorowy wydruk
komputerowy. „Blotest”, 78-600
Wałcz, Skr. 91.

PRZETARGI

Transportowa Spółdzielnia Pracy „Autotransport" w Krako­
wie, uL Powstańców 1 sprzeda W DRODZE II PRZETARGU

samochody:
1. Zuk A-l 3, nr rej. KRC-441 K, nr podwozia 3280978, nr sil­

nika 713470, rok produkcji 1978, zużycie 75%, cena wywo­
ławcza 97.400 zł

2. Żuk A-ll B, nr rej. KRC-047 B, nr podwozia 194458, nr

silnika 282458, rok produkcji 1974, zużycie 70%, cena wy­
woławcza 98.400 zł3. Żuk A 13 B, nr rej. KRC 741 B, nr podwozia 256257, nr

silnika 349710, rok produkcji 1977, zużycie 70%, cena wy­
woławcza 116.800 zł

4. Żuk A-ll, nr rej. KRC 580 B, nr podwozia 256653, nr sil­
nika T-04-11615, rok produkcji 1977, zużycie 75%, cena

wywoławcza 98.400 zł
B. Żuk A-ll, nr rej. KRC 628 H, nr podwozia 201324, nr sil­

nika 295966, rok produkcji 1975, zużycie 80%. cena wywo­
ławcza 65.600 zł

6. Żuk A-ll, nr rej. KRC 499 H, nr podwozia 194902, nr sil­
nika 350769, rok produkcji 1974, zużycie 80%, cena wywo­
ławcza 65.600 zł

7. Nysa M 522, nr rej. KRC 303 K, nr podwozia 198343, nr

silnika 382895, rok produkcji 1977, zużycie 80%, cena wy­
woławcza 65.000 zł8. Nysa 522, nr rej. KRC-431 E, nr podwozia 1009489, nr Sil­
nika 270586, rok produkcji 1978, zużycie 80%, cena wywo­
ławcza 62.200 zł

Przetarg odbędzie się w dniu 17 września 1986 r. o godz. 11

wświetlicy Sp-nl w Krakowie, ul. Powstańców 1.

Pojazdy można oglądać dwa dni przed przetargiem, w godz.
w świetlicy Sp-ni w Krakowie, ul. Powstańców 1.

Przystępujący do przetargu zobuwiązanł są do wpłacenia
w Kasie Śp-nl wadium w wysokości 10% ceny wywoławczej,
w przeddzień przetargu.

Zastrzega się prawo unieważnienia przetargu lub wycofa­
nia pojazdu z przetargu, bez obowiązku podania przyczyn.

Spółdzielnia Usług Rolniczych w Czarnym Dunajcu sprzeda
W DRODZE PRZETARGU NIEOGRANICZONEGO następu­
jący sprzęt:

1.

ijj*

*7

•'

MIEJSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO ZIELENI

w Krakowie, uL Lubicz 23

ZATRUDNI
specjalistę ds. kontroli wewnętrznej /
specjalistę ds. zaopatrzenia
księgowe
inżyniera ogrodnika
technika ogrodnika

4* kierownika produkcji kwiaciarskiej
ó’ konserwatora c.o.

ogrodników do produkcji kwiaciarskiej i szkół­
karskiej
ogrodników do budowy 1 pielęgnacji terenów zie­
lonych na terenie miasta Krakowa

♦ sprzątaczkę
dozorcę
ślusarzy
elektryków
murarza

:
pom. murarza

stolarzy
kierowców s prawem jazdy kat. ABGD
operatorów ciągnika
mechaników samochodowych

4> tokarza
elektryków samochodowych
mechanika sprzętu ogrodniczego
placowego

♦ operatora podnośnika
Przedsiębiorstwo zapewnia:

— hotel robotniczy dla pracowników zamiejscowych
'

— dodatek za wysługę lat, gratyfikacje jubileuszo­
we

— premię uznaniową
— premię motywacyjną
Szczegółowych informacji udziela Dział Spraw Pra­

cowniczych Miejskiego Przedsiębiorstwa Zieleni w

Krakowie, ul. Lubicz 23, w godz. 7—15, teł. 21-30-22,
21-30-70, 21-31-96 oraz Zakład Transportu, tel. 66-60-71.

?<x>ooo<x>oo<xx>ooooo<>ooooooooooo<xx>ooooo<>oo

2 Uwaga! £
$ Z dniem 1 września 1986 r. £

<> SPÓŁDZIELCZE BIURO MIESZKANIOWE $

uruchomiło
pośrednictwo zamiany mieszkań

Oferty przyjmuje oraz bliższych informacji udziela
Zakład WZSM w Krakowie, ul. Kremerowska 9, tel.
33-91-66, pokój nr 9.

Godziny przyjęć: poniedziałki od 10 do 17, wtorki
i piątki od 8 do 13, czwartki od 12 do 15.

K-7770

O
O
o
o
o

v .... .... ... . o
OqOOOOOOOOOOOOO<>OOOOOOOOOOOOOCOOO<>OOOOOOz

Futra i kurtki

■ lisów, norek, łapek karakułowych
możesz szybko uszyć

— w pracowni kuśnierskiej firmy „Weltton" Kra-
ków-Nowa Huta, os. 1000-leda, pawilon, telefon

48-00-68.

NAJNOWSZE MODELE O ZAPRASZAMY
K-7920

SPECJALISTYCZNA PRACOWNIA
KONSERWOWANIA I RENOWACJI
PRZEDMIOTÓW ZABYTKOWYCH

I ARTYSTYCZNYCH

przywraca do pierwotnej świetności

dawne:
— zegary, zegarki i budziki, łącznie ■ renowacją

drewnianych skrzynek
— pozytywki, kuranty zegarowe, orkiestrony, kata­

rynki
— żyrandole, kandelabry, świeczniki
— bibeloty i ozdoby z drewna, metalu, rogu, kości

słoniowej, masy perłowej, porcelany etc.

Wykonujemy także kopie (repliki) wg dostarczonego
wzoru lub na podstawie bogatej dokumentacji własnej
pracowni.
PROFESJONALNE
DOŚWIADCZENIE
I PRECYZJA

s

|

I
I

CENTRALNE LABORATORIUM
PRZEMYSŁU OBUWNICZEGO
w Krakowie, ul. Zakopiańska 9

zatrudni
♦ inżyniera mechanika — wymagane wykształcenie

wyższe oraz praktyka, umiejętność samodzielne­
go konstruowania

tłumacza-dokumentallstę Języka angielskiego 1

niemieckiego — wymagane wykształcenie wyższe,
filologia angielska lub niemiecka

Informacji udziela i zgłoszenia przyjmuje Dział
Spraw Pracowniczych, pokój nr 210.

K-7538

ZARZĄD SPÓŁDZIELNI
IM. J. DĄBROWSKIEGO

w Krakowie, uL Wadowicka B

■ zatrudni
— absolwentki Techników Odzieżowych, Szkół Za­

wodowych Odzieżowych, po kursach doskonale­
nia zawodowego

Praca na II zmiany.
Szczegółowych informacji udziela Dział Służby Pra­

cowniczej w godz. 7.15—15.15, tel. 66-29-18 lub 66-35-22,
wewn. 203. < • K-6863

!
KRAKOWSKIE ZAKŁADY ODLEWNICZE

„ZREMB"
w Krakowie, ul. Mogilska 71

zatrudnię natychmiast
— na korzystnych warunkach płacowych wg zakła-'

dowego systemu wynagradzania:
formierzy-odlewników

O modelarzy odlewniczych w drewnie
♦ suwnicowych (mężczyzn i kobiety)

ślusarzy
tokarzy
frezerów

♦ szlifierzy0 mechaników aparatów 1 układów hydraulicz­
nych — hydraulików

♦ pracowników do transportu z uprawnieniami na

wózki akumulatorowe i spalinowe4" łazienne
♦ robotników niekwalifikowanych do produkcji,

transportu i magazynu♦ z-cę kierownika zaopatrzenia i gospodarki ma­
teriałowej
z-cę kierownika magazynu

♦ z-cę kierownika działu socjalno-adminlstracyjne-
go
referenta ds. zaopatrzenia
rewidenta zakładowego
księgową-kontystkę

♦ specjalistę technologa lub technologa — specjal­
ność obróbka skrawaniem

Dla pracowników niekwalifikowanych zakład orga­
nizuje szkolenia dla zdobycia atrakcyjnych i dobrzo
płatnych zawodów formierza i rdzeniarza. *

Dla zamiejscowych podejmujących pracę w zawo­
dach: formierza, modelarza i tokarza Zakład zapew­
nia zakwaterowanie w kwaterach prywatnych.

Szczegółowych informacji udziela i przyjmuje zgło­
szenia Dział Kadr Kraków, ul. Mogilska 71, pok. 34,
tel. 11-51-11, wewn. 26, w godzinach od 8 do 15.

K-7093

1
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Przedsiębiorstwo Remontowo-Budowlane .Nowa Huta”

w Krakowie, uL Sołtysowska 25 a

przyjmie zaraz

— głównego specjalistę ds. ekonomicznych
— specjalistę ds. ekonomicznych
— specjalistę ds. zaopatrzenia i gosp. materiałowej
— st. mistrza ds. gospodarki taborem samochodowym

1 sprzętem budowlanym
— murarzy-tynkarzy
— malarzy
— blacharzy-dekarzy
— kierowcę-operatora dźwigu samochodowego
— operatora spycharko-koparki s ciągnikowym pra­

wem Jazdy
ORAZ

— pracowników niewykwalifikowanych
PRACA NA TERENIE M. KRAKOWA I NOWEJ HUTY

Wynagrodzenie wg. Zakładowego Systemu Wynagro­
dzeń. Przedsiębiorstwo posiada możliwości zakwatero­
wania pracowników w hotelach pracowniczych, jak
również dowozi pracowników własnym transportem
na trasach: Zadroże — Skała — Rzeplin — Kraków,
Koszyce — Proszowice — Kraków, Bochnia —

Kłaj — Baczków — Kraków.

Zgłoszenia przyjmuje i informacji udziela
Spraw Pracowniczych, tel. 44-24-66, 44-60-32.

Cło -

Dział
K-6880

ZARZĄD
OKRĘGOWEJ SPÓŁDZIELNI MLECZARSKIEJ

w Nowym Sączu, ul. Rybacka 1

zatrudni
+ aparatowego obróbki surowca — wymagane wy­

kształcenie zawodowe techniczne

♦ kierownika grupy remontowej — wymagane wy­
kształcenie średnie techniczne

Zgłoszenia przyjmuje Zarząd Spółdzielni Nowy Sącz,
ul. Rybacka L K-7421

WARSZTATY ‘SZKOLENIOWE

ZAKŁADU DOSKONALENIA ZAWODOWEGO

w Czarnym Dunajcu, ul. B. Bieruta 8

zatrudnię natychmiast
pracowników na następujące stanowiska:

główny specjalista ds. technicznych z wyksztai
ceniem wyższym mechanicznym lub średnim j.w
z długoletnią praktyką

♦ technolog z wykształceniem wyższym lub śred
nim mechanicznym

♦ Instruktor praktycznej nauki zawodu z wyksztai
ceniem średnim o kierunku elektromechanicz­
nym lub zasadniczym i dyplomem mistrzowskim

elektromechanik z wykształceniem zawodowym i

praktyką

KALETNICZA SPÓŁDZIELNIA PRACY

„ASKO-TĘCZA"
Kraków, ul. Stradom 18

zatrudni
♦ kierownika działu księgowości

samodzielne księgowe
♦ księgowe
0 krojczych skór naturalnych 1 tworzyw sztucznych

oraz

pracowników nakładczych
pracowników w zakładach zwartych na terenie
m. Krakowa i Proszowic

W.w. winni posiadać umiejętność szycia na maszy­
nach szwalniczych. Spółdzielnia gwarantuje przyucze­
nie do zawodu kaletnika.

Warunki pracy i płacy do uzgodnienia w Dziale
Kadr, teł. 22-00-16, 22-69-00. K-7726
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Krakowskie Zakłady Artykułów Gospodarstwa
Domowego „DOMGOS” w Krakowie,

ul. Lwowska 2. telefon 66-80-88

ZATRUDNIĄ
KOBIETY I MĘŻCZYZN

bez kwalifikacji zawodowych w produkcji:
form piekarniczych, naczyń kuchennych, rynien,

bednarki, zbiorników na wodę itp.
Wynagrodzenie wg stawek akordowych.
Również zatrudnimy pracowników kwalifikowa­

nych. jak: ślusarzy tokarzy spawaczy, hydraulików
Chętnie zatrudniamy pracowników na wcześniej­

szych emeryturach. K-1111
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KRAKOWSKIE ZAKŁADY “

PRZEMYSŁU GUMOWEGO „STOMIL"
w Krakowie, ul. Rzeźnicza 22

PRZYJMĄ do pracy j
i
i

i1=

s
i

Pd

na stanowisko

kierownika działu transportu
Wymagane wykształcenie wyższe lub średnie tech­

niczne plus praktyka co najmniej 3 lata.

Warunki płacy 1 pracy do omówienia w Dziale Kadr
1 Szkolenia Kraków, ul. Rzeźnicza 22, p. 105, I p„ teł.

21-43-11, wewn. 239—286.

ZAKŁADY

ORYGINALNE
RECEPTURY
I TECHNOLOGIE

Krzysztof Jędrych
Łódź, ul. Piotrowska Tl, teL 32-27-11, telez 884504

Nawląże współpracę z rzemieślniczym zakładem m-

B garmistrzowskim w centrum.
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K-6911
PRZEMYSŁU

TYTONIOWEGO

w KRAKOWIE0

□□□□□□□□□□□□□□□
KOMBINAT BUDOWNICTWA MIESZKANIOWEGO

w Krakowie
80-969 Kraków, os. Teatralne 9, (kr. poczt. 48

przyjmie do pracy mężczyzn
którzy ukończyli 18 lat

w zawodach:
•4 cieśla budowlany

murarz-tynkarz
+ spawacz elektryczny
£ zbrojarz-betonian
♦ flizlarz

oraz

♦ kierowników budów > uprawnieniami
♦ majstrów ogólnobudowlanych

KBM zapewnia:
— uzyskanie wysokich zarobków
— uprawnienia wynikające z „Karty Budowlanej"

(Dz. Ustaw nr 8 z 1983 r.)
•— zakwaterowanie w hotelach
— opiekę lekarską
— ubrania robocze i ochronne
— korzystanie z urządzeń i ośrodków wczasowych

Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr | Szkolenia Zawo­
dowego, Kraków, os. Teatralne, bL 9, pokój 8, telefon
44-35-85 w godz. T—15.

Potrzebne dokumenty:
— dowód osobisty z potwierdzeniem swctaśraś* ■

ostatniego zakładu pracy
— ostatnie świadectwo pracy
— dokument wojskowy
Dojazd do KBM z Dworca PKP Kraków Główny

tramwajem linii B do Nowej Huty. Wysiadać na przy­
stanku Rondo Kocmyrzowskio.

ZAKŁADY PRZEMYSŁU CUKIERNICZEGO

.WAWEL"

w Krakowie, uL Masarska 6/8
wezmą w dzierżawę

— obiekt na pomieszczenia magazynowe o powierz­
chni minimum 200 m*. na terenie Krakowa, po­
siadający odpowiednie zabezpieczenie 1 dogodny
dojazd.

Oferty prosimy kierować: Dział Zaopatrzenia, tel.
21-31-48 lub 21-14-33, wewn. 271 albo pisemnie pod
w.w. adresem. K-7581

zatrudnią
▲ kobiety na stanowisko robotników pomocniczych

oraz do przyuczenia w zawodzie maszynistki ma­
szyn papierosowych
mężczyzn do prac transportowych i magazyno­
wych
mechaników maszyn i urządzeń
ślusarzy
tokarzy
rewidentów
portierów (mężczyzn)
palaczy kotłów przemysłowych
kierowców ciągników
mechaników napraw pojazdów samochodowych
kierownika klubu (w ZPWT)
instruktora k-o
księgowe
ref. ds. ekonomicznych
pracowników sezonowych
specjalistę ds. zaopatrzenia

C-360 z kabiną, nr fabr. 392287, nr silnika 252504,
zużycia 28%, cena wywoławcza 628.344 zł
C-360 z kabiną, nr fabr. 351016, nr silnika 355451,
zużycia 22%, cena wywoławcza 666.666 zł
C-360 z kabiną, nr fabr. 373258, nr silnika

ciągnik
stopień
ciągnik
stopień
ciągnik C-360 z kabiną, nr fabr. 373258, nr silnika
79, stopień zużycia 26%, cena wywoławcza 636.992

ciągnik C-360, z kabiną, nr fabr. 367074, nr silnika
stopień zużycia 25%, cena wywoławcza 641.025 zł
samochód dostawczy pick-up Syrena R-20, nr fabr.
nr silnika 357829, stopień zużycia 77%, cena wywoławcza
79.350 zł
przyczepę wywrotkę D-47A, nr fabr. 48934,
cia 61%, cena wywoławcza 117.234 zł
przyczepę wywrotkę D-47A, nr fabr. 48817, stopień zuży­
cia 60%, cena wywoławcza 120.240 zł
rozsiewacz wapna RCW-3, nr fabr. 51816,
cia 63%, cena wywoławcza 53.946 zł
opryskiwacz zawieszany ORZ-301, nr fabr. 3040, stopień
zużycia 40%, cena wywoławcza 50.100 zł
opryskiwacz zawieszany ORZ-3Ó1, nr fabr. 1296, stopień
zużycia 37%, cena wywoławcza 52.605 ri

spawarkę „Bester” STB-315, nr fabr. 7480, stopień wży­
cia 46%, cena wywoławcza 58.860 zł
pługofrezarkę 2-sklbową U-032, nr fabr.
życia 15%, cena wywoławcza 59.670 zł

Przetarg odbędzie się w dniu 17.09.1986
SUR Czarny Dunajec przy ul. Targowej.

Powyższy sprzęt można oglądać w SUR
ed dnia 15.09.1986 r.

Wadium w wysokości 10% ceny wywoławczej należy wpła­
cać w kasie Spółdzielni w dniu przetargu do godz. 10.

Jeżeli nie dojdzie do skutku sprzedaż w drodze I prze­
targu, II przetarg odbędzie się w tym samym dniu o godz. 13.

Zastrzega się prawo unieważnienia przetargu bez obowiązku
podania przyczyny. K-7401

i
i
4.
B.

6.
7.

8.
9.

10.

11.

12.
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Czarny Dunajec

CENTRALNE BIURO
KONSTRUKCJI MASZYN DROGOWYCH

„MĄDRO"
w Krakowie, uL Fabryczna Ba

ZATRUDNI NATYCHMIAST
< ślusarzy
♦ starszych konstruktorów i konstruktorów mecha­

ników — wymagana wykształcenie wyższe lub
średnie techniczne

< planistę — wymagane wykształcenie średnie eś»-
nomiczno

Biuro oferuje atrakcyjne płace wg nowego zakłado­
wego systemu wynagradzania oraz zapewnia szeroki
zakres świadczeń socjalno-bytowych.

Informacji udziel* 1 zgłoszenia przyjmuje Dział
Spraw Pracowniczych Kraków, ul. Fabryczna Ba, tek

11-60-66, wewn. 217 oraz tek 11-99-80.
K-76S6 K-6858

■

▲
▲
▲
▲
▲
▲
▲
▲
▲▲
▲
▲
▲
▲
Zapewniamy korzystne warunki wynagrodzenia i

szeroki zakres świadczeń socjalno-bytowych.
Pracownikom zamiejscowym zatrudnionym w od­

działach produkcyjnych
kwaterowanie.

Zgłoszenia przyjmuje
Szkolenia Nowa Huta,
44-73-33, wewn. 218, 383, 387, Zakład Produkcji Wy­
robów Tytoniowych Kraków, uL Dolnych Młynów 10,
teł. 33-73-38.

Zakłady nie zatrudniają pracowników, którzy w po­
przednim zakładzie porzucili pracą lub zostali zwol­
nieni z winy pracownika

zapewniamy bezpłatne za-

Dział Spraw Osobowych i
al. Planu 6-letniego 152, teł.

K-6268
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teatry
MASZKARON SCENA STUDIO

(Boh. Stalingradu 21): Wspinacz —

20.

Pozostałe teatry nieczynne.
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Z Woli Batorskiej
Udane dożynki @ Książeczki mieszkaniowe

dla sierot H Niespodzianki dla najmłodszych

Tajniki gospodarności

Pomidorów w bród, a potanieć jakoś nie mogą
Do wielu paradoksów wy­

stępujących w naszej gospo­
darce doszedł ostatnio jeszcze
jeden. Oto po chudych latach

Jak już informowaliśmy, w minioną niedzielę odbyły się
dożynki w Woli Batorskiej, których gospodarzami byli:
„Igloopol” oraz Niepołomice. Impreza wypadła udanie, były
W niej momenty uroczyste, podniosłe, zabawne i wzruszają­
ce. Do tych ostatnich należało wręczenie książeczek miesz­
kaniowych Basi, Krzysiowi, Ani, Marcinkowi i Wojtusiowi

pomidorowych doczekaliśmy
■się wreszcie ich wysypu. Po-

zostaje tylko zacierać ręce i

objadać się nimi do woli w

różnej postaci, bo przecież
powinny być bardzo tanie.
Nic bardziej błędnego!

Ceny idą w górę, a na doda­
tek w zeszłym tygodniu w

placówkach KSOP po prostu
nie bjdo pomidorów przez...
kilka dni. Tak było w Nowej
Hucie. Lepiej natomiast jest
w centrum miasta, gdzie na

placach targowych można się
tanio zaopatrzyć w dorodne

pomidory lecz często sprzeda­
wane są przez nielegalnych
handlarzy wprost z samocho­
du lufo z koszyka. Wprawdzie
praktyka ta mija się z pra­
wem, ale chętnych na tańszy
towar jakoś nie brakuje.
Wśród sprzedających są także
działkowicze „upłynniający”
nadwyżki.

- „Pomidorowy” węzeł gor­
dyjski usiłowali rozwikłać

wczoraj radni na wspólnym,
posiedzeniu komisji: Rolni­
ctwa i Gospodarki Żywnoś­
ciowej oraz Samorządu i Or-

ganizacjj Społecznych RN m.

Krakowa, któremu przewod­
niczył Władysław Cabaj,
Kwestia ta wyniknęła przy
omawianiu stanu produkcji i

zagospodarowania owoców i

warzyw. Dobrze się stało, że
w obradach uczestniczyli pre­
zes KSOP Piotr Steg i dyrek­
tor Zrzeszania Prywatnego
Handlu i Usług Andrzej Pi­
jak, gdyż od razu mogli u-

dzielić wyjaśnień.
. Prezes Steg poinformował,

że ubiegłotygodniowy brak

pomidorów spowodowany był
przyczynami atmosferycznymi
i producenci przez kilka dni
nie dostarczali pomidorów do

punktów skupu. Przy okazji
prezes Steg wyjaśnił radnym
dlaczego zbyt opieszale prze­
cenia się w jego sklepach ce­
ny niektórych artykułów. Od-

powiedź brzmiała: „Przed ob­
niżką trzeba przeprowadzić
remanent, ponieważ \ wszyst­
kie takie operacje finansowe

powinny być udokumentowa­
ne, więc z konieczności uspo­
łeczniony handel musi być
zbiurokratyzowany”. A, że

przy okazji jakaś tern ilość

zrharnuje się, to już inna

sprawa.
Dyrektor Fijak uważa, że

ruch cen (przecież handlują
nie tylko pomidorami) jest
objawem zdrowym i zgodnym
z reformą. Co tydzień na pod­
stawie cen hurtowych (obo­
wiązujących na placu Imbra-
mowskim) plus 30 proc, mar­
ży ustala się maksymalne cen­
niki na podstawowe warzywa.
Wszelkie samowolne przekra­
czanie cen jest nielegalne i

powinno być zgłaszane do
ZPHiU.

O zagospodarowaniu innych
warzyw, gromadzeniu zimo­
wych rezerw poinformujemy
Czytelników w najbliższych
numerach „GK”. (gp)

Wrzesień w Klubie Sztuki Filmowej „Mikro”

„Osaczeni”, „Kobieta i mężczyzna”,
„Noc wojny”

Rcrutkom osieroconym przez nagłą śmierć ojca, pracownika
„Igloopolu”. Załoga krakowskiego „Igloopolu” nie zapomnia­
ła o zmarłym koledze, z własnych składek fundując książeczki
mieszkaniowe dla pięciorga dzieci. Wręczyli je wiceminister
rolnictwa Edward Brzostowski i dyrektor ZRP „Igloopol” w

Krakowie Kazimierz Kotwica.

Po wakacyjnej przerwie
wznowił działalność Klub
Sztuki Filmowej „Mikro” (ul.
Dzierżyńskiego). Uwagę zwra­
ca cykl „Osaczeni” („Dresz­
cze” W. Marczewskiego, „Woj­
na światów” P. Szulkina,
„Prognoza pogody” A. Krau­
zego, „Nadzór” W Saniews-

kiego, „Bez końca” K. Kieś­
lowskiego) — obrazy rzadko

dostępne w szerokiej dystry­
bucji, podejmujące sprawy
dramatycznych wyborów mo­
ralnych, ideowych.

„Kochanica Francuza” K.
Reisza, ,,Tess” R. Polańskiego,
„Star-80” B. ‘Fosse’a, „Paris,
Texas” W. Wendersa” tworzą
cykl „Kobieta i mężczyzna”,
ukazujące mniej lub bardziej
skomplikowane związki mię­
dzy paniami i panami.

Cykle „Noc wojny” („Lotna”
A, Wajdy, „Na straży swej
stać będę” K. Kutza, „Za­
mach” J. Passendorfera, „Sam
pośród swoich”) oraz „Wojen­

ne piekło, wojenne dziedzic­
two” („Polne ognie” K. Ichi-

kawy, „Wczorajszy wróg” V.
Guesta, „Za króla i ojczyznę”
J. Loseya, „Johny poszedł na

wojnę” D. Trumbo „Mieć 29
lat w Aures” R. Vautiera)
przypominają okrucieństwa

machiny wojennej. Są wstrzą­
sającym protestem przeciw
wszelkim konfliktom rozwią­
zywanym drogą militarną.

Klub zapowiada dwie pre­
miery: „Ga, ga — chwała bo­
haterom” P. Szulkina — o-

statni człon tetralogii („Go­
lem”, „Wojna światów”, „Ó-bi,
o-ba”) i „Pułkownik Redl” I.
Szabo — dzieje szefa wywia­
du na tle schyłku monarchii

austro-węgierskiej.
Ponadto w „Iluzjonie” zo­

staną pokazane filmy J. De­
my („Lola”, „Parasolki z

Cherbourga”), F. Capry „Pan
z milionami” i A. Hitchcocka
„Dama zniknęła”. (wok)

@ od lipca trwają prace
budowlane koło szkoły nr 5
przy nl. Chocimskiej. Dojście
do szkoły jest utrudnione,
dzieci kręcą się obok pracu­
jących koparek, a rodzice tru­
chleją... Za to koło szkoły nr

40 przy ul. Pszczelnej zapo­
mniano oznakować przejście
przez ruchliwą ulicę Kobie-
rzyńską. Byle do następnych
wakacji! Problem sam się roz­
wiozę.

© na rogu ulicy Loretań­
skiej i Świerczewskiego od
kilku miesięcy tryska źródeł­
ko. MPWiK jakoś nie inter­
weniuje. Może planuje tutaj
budowę nowego ujęcia by
zmniejszyć deficyt wody pit­
nej?

KIJÓW (Krasińskiego 34): Powrót
do przyszłości (USA 12 lat) — 17;
Cotton Club (USA 18 lat) — 19.30 .

KULTURA (Rynek Gł. 27): Błękit­
ny Grom (USA 13 lat) - 10, 12,
20; Alabama (poi. 13 lat) —

14, 18; Opinia (bułg. 15 lat) —

16. MIKRO (Dzierżyńskiego): Ilu­
zjon: filrn prod. USA z cyklu:
Słynne filmy — 16, 18, 20. MŁODA
GWARDIA — STUDYJNE (Lubicz
6) : Wielki Szu (poi. 18 lat)—16,18,
20. SFINKS (Majakowskiego 2): Sle-
dmlogrodzianie na Dzikim Zacho­
dzie (rum, 12 lat) — 16; ORP Orzeł
(poi. b.o.) - 18. ŚWIT DUŻA SA-
LA (os Teatralne 10): Piramida
strachu (USA 12 lat) - 16.30; Kara­
tecy z kanionu Żółtej Rzeki (chlń.
13 lat) — 17 .45; Gliniarz z Beverly
Hills (USA 18 lat) - 20. ŚWIT MA-
ŁA SALA: Jak rozpętałem II woj­
nę światową I cz. (poi. b.o.) —

13.15; Klasztor Shaolin (Hongkong-
chiń. 15 lat) - 17, 19. ŚWIATO­
WID DUŻA SALA (os. Na Skarpie
7) ; Duch (USA 15 lat) — 15.30; Ko­
mandosi z Navarony (ang. 15 lat)
— 17.45; Błękitny Grom (USA 15
lat) — 20 TĘCZA (Praska 52):
Księżniczka na grochu (ZSRR
b.o.) — 17; Wilczyca (poi.
16 lat) — 18.30. UCIECHA
(Boh. Stalingradu 16): Skorumpo­
wani (fr. 15 lat) — 16.45; Lubię nie­
toperze (poi. 18 lat) — 19; Dotknię­
cie Meduzy (ang.-fr. 18 lat) — 21

(przedpremierowy). UGOREK (os.
Ugorek): Akcja pod arsenałem
(poi. 12 lat) — 15.15; Nieoczekiwa­
na zmiana miejsc (USA 13
lat) — 17, 19.13. WANDA (Wa­
ryńskiego 5): Pechowiec (fr. 12 lat)
— 10, 15.30; Spokojnie to tylko
awaria (USA 15 lat) — 12 .15: Mi­
łość, szmaragd i krokodyl
(USA 15 łat) - 17 .43: Nieocze­
kiwana zmiana miejsc (USA 15 lat)
— 20. WARSZAWA (Stradom 15):
Indiana Jones (USA 15 lat) - 15.45;

i Ucieczka w noc (USA 18 lat) - 18.
| 20.15. WOLNOŚĆ (18 Stycznia 1):

Greystoke: legenda Tarzana wład­
cy małp (ang. 12 lat) - 10; Po­
wrót Jedi (USA 12 lat) - 12 .30;’
Gremliny rozrabiają (USA 12 lat)
— 15.45: Eskimosce jest zimno
(węg. 18 lat) - 17 .45: Czułe słówka
(USA 15 lat) - 20. WRZOS (Zamoj­
skiego 50): Szaleństwa panny Ewy
(poi. b.o.) - 15.45; Niech Cię
odleci mara (poi. 15 lat) —

17.45; Gliniarz z Beverly Hills
(USA 13 lat) - 20. ZWIĄZKOWIEC
(Grzegórzecka 71): Miłość, szma­
ragd l krokodyl (USA 15 lat) -

15.30. 17.30, 19.30.
GDÓW — Promyk: Na granicy

(USA 18 lat); Seksmisja (poi. 15 lat).
KRZESZOWICE — Nowości:
Zgrywa (ZSRR 12 lat); Braterstwo
krwi (węg. 18 lat). MYŚLENICE
— Wisła: Dziewczęta z Nowolipek
(poi. 15 lat); Rajska jabłoń (poi
15 lat); Komandosi z Nayarony
(ang. 15 lat). NIEPOŁOMICE —

Bajka: Fort 13 (poi. 18 lat). SŁOM­
NIKI — Czar: Variola Vera (jug.
18 lat). SKAWINA - Piast: Być
albo nie być (USA 15 lat). WIE­
LICZKA — Górnik: Dziewczęta z

Nowolipek (poi. 15 lat).

Pozostałe kina nieczynne.

G-letniego 17): (10—14). TPSP (pl.
Szczepański 4); (10—17). SALON
WYSTAWOWY (al. Róż 3): Wysta­
wa prac członków Stowarzyszenia
Marynistów Polskich (10—17).
KLUB MP1K (Mały Rynek 4):
(10—20) GALERIA: (13—18). KLUB
MP1K (pl. Centralny): CZYTEL­
NIA: Wystawa Stanisławy Gankie-
wicz „Collage” (10—20). GALERIA:
(10—20). GALERIA ZPAF (Anny
3): (niecz.) GALERIA KTF (Boh.
Stalingradu 13): (9—19). WIELICZ­
KA — ZAMEK ŻUPNY (9—14 .30).
MUZEUM ŻUP KRAKOWSKICH
(8—17). KOPALNIA SOLI (8—17).

MYŚLENICE — Muzeum Regio­
nalne: (Sobieskiego 3): Wyst. „Ma­
larstwo portretowe XIX 1 XX w."
(10—15) i (16—18). MDK (Świerczew­
skiego 14): Wyst. Malarstwo J. Wój­
cika (8—21) MIEJSKIE SALE WY­
STAW ARTYSTYCZNYCH (3 Ma­
ja la): Wyst. tkaniny artyst. ma­
lowanej W. K. Ćwiertni (10—14)
i (15—17).

INFORMACJA SŁUŻBY ZDRO­
WIA: teł. 22-05-11 (czynna całą
dobę).

CHIRURGICZNY: Kopernika 40;
przypadki urazowe: Trynitarska
11. CHIRURGII DZIEC.: Prokoclm.
LARYNGOLOGICZNY: Kopernika
23a UROLOGICZNY: Wrocławska
1. OKULISTYCZNY: Witkowice.

pogotowi .eifli

Krakowskie Pogotowie Ratunko­
we, Łazarza 14, tel 999, zachoro­
wania I przewozy - tel 22-29-99
Podstacje KPR Rynek Podgórski
2 - tel 66-69-99 Prokoclm (Teligi
8) — tel. 55 -59-99 . Lotnisko (Balice)
— tel . 11 -19-99 Nowa Huta - tel
44-49-99 Krowodrza (Blałoprądnlc-
ka 8) — tel 34-39-99 Krzeszowice-
tel 99 Jerzmanowice, tel 48 Pro­
szowice - tel 9 . Myślenice - tel
999 Skawina (Kazimierza Wielkie­
go 4), tel dla mieszkańców 999,
tel miejski 76-14-44 Wieliczka -

tel. 22-33 -54 I 78-38-66, tel alarmo
wy 999 Niepołomice - tel alar
mowy 198 tel miejski 210-209,
Iwanowice, tel 99 oraz Izby Przy­
jęć wszystkich szpitali wg rejoni­
zacji

INFORMACJA APTECZNA: tel
11-07-65 (niecz.).

Rynek Gł. 42, tel. 22-23-71, Kra­
kowska 1 — tel. 66-23-21, Długa
88 — tel. 33 -42-90, Pstrowskiego
98: tell 66-69-50, Kazimierza Wiel­
kiego 117 — tel. 37-44-01, Kozłówek
— pawilon — tel. 55 -51-87, Nowa
Huta — al Rewolucji Październi­
kowej 8 — tel. 44-17-19, os. Cen­
trum A — tel. 44-17 -36.

SKAWINA (Słowackiego 5)
WIELICZKA (Boh. Warszawy 12)
MYŚLENICE (Rynek 10)
PROSZOWICE (1 Maja 51)
Nocne dyżury pełnią apteki w:

Krzeszowicach, Sułkowicach, Al­
werni, Dobczycach, Gdowie, Ska­
le. Słomnikach i Niepołomicach

Kto zapłaci za rekultywację zieleni?

Takich kiermaszy
nie należy organizować!

wystawy i

Licznie przybyła na dożynki dziatwa miała wiele atrakcji
zwiedzając wystawę sprzętu rolniczego. Można było na chwi­
lę zasiąść za kierownicą prawdziwego „bizona”.

W korowodzie dożynkowym najokazalej prezentowały się
wieńce przygotowane przez gospodynie.wiejskie z Woli Ba­
torskiej i Podgrabia.

(tor)

Fot.: Otto Link

Już od blisko 15 lat krowo­
derski oddział PSS „Społem”
prowadzi ożywioną bezdewi­
zową wymianę towarową z

bliźniaczymi organizacjami w

bratnich krajach. Obecnie
„Społem” utrzymuje handlo­
we kontakty z Czechosłowa­
cją, Rumunią, NRD oraz Wę­
grem:. Właśnie z tego ostat­
niego kraju pochodzą ofero-

łem” dostarczy Węgrom arty­
kuły spożywcze, głównie sło­
dycze, szkło i kryształy oraz

zabawki. A więc wszystko to,
czego u nas nie brakuje.

W ramach tej polsko-wę­
gierskiej wymiany jeszcze w

tym miesiącu „Społem” ma o-

trzymać atrakcyjne artykuły
spożywcze m. in. pasty sma­
kowe i czekolady z orzecha-

Tydzień sprzedaży
kosmetyków węgierskich

Od naszych Czytelników o-

trzymaliśmy bardzo interesu­
jący sygnał dotyczący orga­
nizacji kiermaszu szkolnego
przy ul. Dzierżyńskiego, w

pobliżu parku Krakowskiego.
Pojechaliśmy na miejsce i z

przykrością musieliśmy przy­
znać, że wszystkie fakty po­
dane przez Czytelników po­
twierdziły się. Organizatorami
ulicznej sprzedaży są „Otex”,
„Arpis” i PSS „Społem” Od­
dział Krowodrza. Możną tu

zaopatrzyć się . w zeszyty,
piórniki, gumki, tenisówki,
fartuszki, ale także rodzynki,
kakao, soki kubańskie z man­
go. Wystarczy jednak, że przy
jednym ze stoisk ustawi się
kolejka, a już przechodnie
zmuszeni są do deptania tra­
wnika. Pomysł z ustawieniem
akurat w tym miejscu budek
jest bardzo zły. Nie można
nawet towaru dowieźć samo­
chodami dostawczymi. Kierow­
cy wybierają więc najprostszą
drogę, wjeżdżając na skwer.
Na długości ponad 100 me­
trów 1 szerokości około 3 me­
trów zieleń jest kompletnie

zniszczona! Pytanie: .kto
ma teraz rekultywować
trawnik — może pracownicy
wymienionych z nazwy orga­
nizatorów? Kiedy jeden z

przechodniów zwrócił uwagę
kierowcy, prowadzącemu sa­
mochód marki „star”, nr re­
jestracyjny KRO 58-45, na to,
że można z dostawą towaru

wjechać akurat od strony
skrzyżowania ul. 18 Stycznia
z Alejami i nie rozjeżdżać
zieleńca, usłyszał w odpowie­
dzi: a g... to pana obchodzi”.
Wydaje się, iż z kulturą kie­
rowca jest trochę na bakier.
Ewentualne wnioski radzimy
wyciągnąć zleceniodawcom,
wynajmującym prywatny
transport spedycyjny.

Na marginesie warto zasta­
nowić się, czy nie lepiej na

tego typu kiermasze wykorzy­
stać ogromny plac —•

np. Mały Rynek? Łatwość
dojazdu, klienci nie musieli-

by się tłoczyć i akurat trud­
no w tym miejscu zniszczyć
zieleń, której tak mało ma­
my w mieście.

(żur)

A SCK „Pod Jaszczurami”

(Rynek Gł. 7): Międzynarodo­
wy Festiwal Małej Formy
Jazzowej — 19.

A KDK „Pałac pod Bara­
nami” (Rynek Gł. 27): Reci­
tal Marka Śniecią — country
i folk. — 18.

A Salon Sztuki ,Arpis”
(Rynek Gł. 11): Wystawa ma­
larstwa Barbary Parole (11— 9
19).

A Klub Kolekcjonerów (ul.
Siemiradzkiego 13): Wysta­
wa pt. „Akcesoria mody
XIX/XX w” (10—15).

Młodzieżowe

sekcje kolekcjonerskie
Krakowski Klub Kolekcjo­

nerów organizuje młodzieżo­
we sekcje kolekcjonerskie.
Oczekuje na młodzież w wie­
ku od lat 10 oraz na propo­
zycje placówek oświatowych
i pedagogów. Równocześnie

zaprasza na Powakacyjne Tar­
gi Kolekcjonerskie, które od­
będą się 7 września w siedzi­
bie TPPR, Rynek Główny 20,
pałac Potockich, od 8 do 13.

W czasie trwania targów
czynny będzie punkt porad­
nictwa i wycen dla mieszkań­
ców Krakowa i regionu kra­
kowskiego. Porady, informacje
i wyceny udzielane są bez­
płatnie.

W księgarni

„Pod Globusem”

wane od 1 bm. na specjalnie
urządzonym w „Jubilacie”
stoisku, pod hasłem „Tydzień
węgierski” (jest flaga węgier­
ska i kwiaty) różnorodne kos­
metyki. Między innymi kupić
tutaj można po zupełnie przy­
stępnych cenach (świadczy o

tym dość długa kolejka) bal­
samy, szampony, lakiery <io
włosów, kromy, płyny do płu­
kania tkanin i mycia naczyń
oraz zestawy kosmetyków dla
dzieci. W sumie zgromadzono
towar na 'kwotę 10 min zł, co

w zupełności powinno wystar­
czyć na tydzień handlowania.
W zamian za kosmetyki „Spo­

rni. W drodze są również naj­
przeróżniejsze, tradycyjne i
nowoczesne (np. okrągłe!) wę­
gierskie dywany. Jak tylko
dotrą do Krakowa, krowoder­
ska „Społem" zamierza zorga­
nizować „miesiąc sprzedaży
dywanów węgierskich”. Naj­
ważniejszą informacją dla po­
tencjalnych klientów będzie
to, że ceny ich kształtować
będą się na poziomie podob­
nych krajowych wyrobów. A
więc warto będzie je kupo­
wać. .Miejmy nadzieję, że każ­
dy chętny zostanie usatysfak­
cjonowany.

(koż)

Rozmawiając przez telefon

streszczaj się!
Od 1 września obowiązują

nowe stawki opłat za rozmo­
wy. międzymiastowe w ruchu

krajowym. Zmieniają się tak­
że zasady liczenia stawek za

połączenie. Dotychczas przy
zamawianiu rozmowy, jako
podstawowy czas brano trzy
minuty. Teraz, podobnie jak
w połączeniach międzynarodo­
wych, wszystko opiera się na

jednej minucie. I tak np. mi­
nuta rozmowy zwykłej z a-

bonentem w Oświęcimiu ko­
sztuje 24 zł, pilna 72 zl, a bły­
skawiczna 120 zl. Kiedy ma­
my sprawę w Warszawie, Po­
znaniu, Płocku, Lublinie itp.
za jedną minutę płacimy 48
zł, zamawiając pilną 144 zł,
a błyskawiczną 240 zł. Czyli,
rozmawiając przez telefon,
należy się streszczać i być
świadomym, ile nas kosztuje
gadulstwo.

(żur)

J. Harasymowicz podpisuje

swoje najnowsze wiersze
W najbliższy czwartek i

piątek w księgarni „Pod Glo­
busem” przy ulicy Długiej
znany krakowski poeta Jerzy
Harasymowicz będzie podpi­
sywał swój „najnowszy 2-to-

mowy wybór wierszy. Pozy­
cja ta właśnie ukazała się na­
kładem Wydawnictwa Litera­
ckiego w Krakowie. Wszyst­
kich miłośników talentu J.

Harasymowicza zapraszamy
więc do odwiedzenia księgar­
ni „Pod Globusem”. (koż)

ZBIORY SZTUKI NA WAWE­
LU: KOMNATY (12-17). SKAR­
BIEC KORONNY i ZBROJOWNIA
(10—15). MUZEUM KATEDRALNE
(10—15). Wystawa: „Wawel zagi­
niony” (10—15). GROBY KRÓLEW­
SKIE I DZWON ZYGMUNTA
(9—13). MUZEUM W PIESKOWEJ
SKALE (Ojców): (10—15.30). MU­
ZEUM W. I . LENINA (Topolowa
5): Wystawy: „Lenin w Pol­
sce”, „Lenin w fotografii”
(9—17, wet. wol.). DOM LENINA
(Królowej Jadwigi 41): Wy­
stawy: „Mieszkanie Leni­
na”; „Rewolucyjna działalność
Lenina na ziemi krakowskiej”;
„Polskie lata Lenina w płasko­
rzeźbach artystów krakowskich”
(9—15, wst. wol.) . MUZ. HISTO­
RYCZNE KRZYSZTOFORY (Rynek
Gł. 35): Wystawa „Z dziejów kul­
tury Krakowa” (9—15). FRANCI­
SZKAŃSKA 4: (9—13). WIEŻA
RATUSZOWA: (9—15). JANA 12:
Wystawa: „Militaria 1 zegary”
(11-18). STARA SYNAGOGA (Sze­
roka 24): Wystawa „Z dziejów
kultury Żydów” (9—15). GOŁĘ­
BIA. 4: Wystawa „Oficyna intro­
ligatorska Roberta Jahody”
czynna po zgłoszeniu na nr teł.
22-53-98. MUZEUM PRZYRODNI­
CZE (Sławkowska 17): Współcz. fau­
na polska (10—13, wst. wol.). MUZ.
ETNOGRAFICZNE (pl. Wolnica 1):
Wystawa: „Polska kultura lu­
dowa” (10—15). MUZEUM AR­
CHEOLOGICZNE (Poselska 3):
Wystawy: „Starożytność i średnio­
wiecze . Małopolski”; „Pradzieje
Nowej Huty”; „Mumie egipskie w

świetle promieni X”; Wyst.: „Sa­
moloty i uzbrojenie XX w.” (piecz.).
PODZIEMIA KOŚCIOŁA SW.
WOJCIECHA (Rynek Głów­
ny): Wystawa: „Dzieje Rynku
krakowskiego” (9—13). APTEKA
„POD ORŁEM” (pi. Boh. Getta 13):
Muzeum Pamięci Narodowej (10—
1Ś). GALERIA KRZYSZTOFORY

(Szczepańska 3): (11—17). RWA (pl.
Szczepański 3a): XI Międzynaro­
dowe Biennale Grafiki (11—18).
GALERIA ARKADY (pl. Szczepań­
ski 3a): Wystawa malarstwa M.
Szulczewskiej de Regibus (11—18).
GALERIA PRYZMAT (Łobzow­
ska 3): (11.30—18). GALERIA PLA­
STYKA (pl. Szczepański 5): (10—18).
MUZEUM NARODOWE (Sukien­
nice): Galeria polskiej sztuk! XIX
wieku (niecz.). MUZEUM WY­
SPIAŃSKIEGO (Kanonicza 5):
(niecz.). KAMIENICA SZOŁAY-
SKICH (pl. Szczepański 9): Gale­
ria polskiej sztuki do 1784 roku.
Wyst. ...2000 lat ceramiki - chiń­
skiej” (10—15.45). ZBIORY CZAR­
TORYSKICH (Jana 19): I p. (niecz.);
II p. (niecz.) . NOWY GMACH
(Aleja 3 Maja 1):' Galeria
polskiej sztuki XX wieku (12—17 .30).
Wystawa: „Kossakowie” (12—17 .90).
MUZEUM MŁODEJ POLSKI „RY-
DLÓWKA” (Tetmajera 28): „Fol­
klor: wsi podkrakowskiej” (11—15).
MUZEUM LOTNICTWA (al. Planu

DOMOWA POMOC LEKARSKA:
teł. 55-56-64 (9—20)

TELEFON ZAUFANIA: 33-71 -37
(16—22).

MŁODZIEŻOWY TELEFON ZAU.
FANIA: 988 (14—19).

TELEFON DLA RODZICÓW:
22-02-16 (14—18).

POMOC DROGOWA PZMpt.: uL
Kawiory 3 — tel. 37-35-75.

NAGŁA POMOC LEKARSKA:
(lekarzy specjalistów): tel. 66-80-00
(8—21 .30).

SPÓŁDZIELCZY PUNKT PEDIA.
TRYCZNY I KARDIOLOGICZNY:
tel. 22-25-66 i 22-31-38 (15.30—22.00).

POGOTOWIE TECHNICZNE —

„POLMOZBYT” (al Pokoju 81),
— tel. 46-00-84 (6—22).

TELEFON ZAUFANIA DLA
NARKOMANÓW: 34-08-08 (8—19).

INFORMACJA ONKOLOGII —

teł. 21 -00-60 (10—19).
OGRÓD BOTANICZNY (Koper­

nika 27): (9—19); SZKLARNIE (10
- 14).

ŻEGLUGA KRAKOWSKA (rejsy
statkiem po Wiśle ' do Bielan) —

tel. 22-37-55, .22-62-55, 32-18-80 (9,
11, 13. 15, 17).

WESOŁE MIASTECZKO (Błonia):
(11—20).

AUTODROM DLA DZIECI (Grze­
górzecka 11): (11—19). .

PROGRAM I

DZIENNIKI: 0.01, 1.00. 2.00,
3.90, 4.00, 5.90, 5.30. 6.00.
7.00, 8.00, 9.00, 10.00, 12.05,
14.00, 16.00, 18.00, 19.00, 20.00,
22.00, 23.00.

4.00 Poranne sygn. 8.05 Obserw.
8.15. Muz. poranna. 8.30 Przegląd
prasy. 8 .45 żołn, zwiad. 9.00—11.00
Cztery Pory Roku. 11 .00 Konc.
przed hejnałem: 11.00 Muz. klasy­
czna i popularna. 11.30 Muz. rozr.

11.57 Komun, o stanie ‘wód. 12.30
Muz. folk, malow. 12.45 Roln.
kwadrans 13.00 Komun. 13.10 Ra­
dio kierowców. 13.30 Stara i nowa

muz. wojsk. 14.05—16.00 Mag. Muz.
„Rytm”. 14 .35 Pięć minut o książ­
ce. 16.05 Muz, i aktualn. 17 .30 Z

konc. 1 festiwali. 18.05 Problem
dnia. 18.20 Plos. trochę zapomnia­
ne — Konc. dnia. 19.30 „Historia
o królewiczu Rumianku Gwożdzi-
kiewiczu” — ca. III. 20.15 Konc.
życzeń. 20.40 W kilku taktach, w

kilku słowach. 20.45 „Dwoje smut­
nych ludzi” — ppow, S.
SzmaglewskieJ. 20.56 Komun.
Total. Sport. 21 .00 Komun. 21 .0S
Kronika sport. 31.15 Encyklopedia
wielkich głosów. 22.05 Religie 1
wierzenia. 22.20 Pios. nie jest mi
obca — M . Zawadzka. 23.10 Pano­
rama świata. 23.25 Gitara, banjo
i... country. 0 .00 Muz. nocą.

PROGRAM n

DZIENNIKI: 6.00, 8.00. 13.00,
17.00. 21.00. 0.50.

6.05—8 .00 Kraków na antenie: Co
niesie dzień. 7 .45 „Bezgrzeszne la­
ta” — fr. pow. K. Makuszyńskie­
go. 8 .05 Naszym zdaniem. 8 .10 Po­
ranna serenada. 8.40 Stereof. arch.
poi. pios. 9.00 „Most Królowej
Jadwigi” — fr. pow. 9.20 Podaruj
mi trochę słońca. 0.50 „Piekło jest
zawsze dzisiaj” — fr. pow. - 10.00
Wakacje melomana. 11.00 Zawsze
po jedenastej. 11.10 Muz. non stop.
12.00 Dziecięce muzykowanie. 12 .25
Młody poi. jazz. 13.0S Kraków na

antenie. 13.20 Z malow. skrzyni.
13.30 Album operowy — S. Sass —

sopran. 14.00 Nagrania nowe 1

najnowsze. 15.00 pamiętniki 1

wspomn. — Z. Szymanowska —

„Opowieść o naszym domu”. 15.10
Muzyka w starym Krakowie. 15.40
Folklor na mapie świata — Fran­
cja. 16.00 Dzieła, style, epoki. 16.50
„Piekło jest zawsze dzisiaj” — fr.
pow. 17 .05—18.30 Kraków na ante­
nie: 18.00 Co niesie dzień — wyd.
popoł. 18.30 Wakacyjny Klub Ste­
reo. 19.30 Wlecz, w Filh. — Odtw.
konc. z festiwalu w Lucernie. 21 .05
Wiecz. refleksje. 21.10 Od ragtime’u
do swinga. 21 .30—1 .00 Wiecz. lit.
muz. 21.30 Nagranie wlecz. 21.40
C. K, Norwid — „Jesienne na łą­
kach przędziwa”. 22 .10 Słuch, ra­
zem. 23.00 „Most Królowej Jadwi­
gi" — fr. 23.20 Interpretacje muz.

dawnej. 24 00 Głosy, instrumenty,
nastroje. 0 .45 Min. lit.

PROGRAM m

6.00—9.05 - stereo — Zapraszamy
do Trójki 6.10 24 godz. w 10 min.
7, 8. 3, 12, 15, 16, 17, 18 Serwis
Trójki. 7 .30 PoIIt dla wszystkich.
8.30 „Jesień w Pekinie” — ode.
18 (powt.). 9 .05 Gwiazda tyg. — K.
Prońko 9.15 „Moja kolekcja” 9.20
Mała poranna muz. 9.40 Min. poet.
9.45 Mała poranna muz. 10.00 Her­
batka przy samowarze. 10.30 Rock
nie zna granic. 1050 „Żeby mówi­
li po polsku". 11 00 Od dlxlelandu
dó swinga. 11.30 „Indeks". 11.40
Gwiazda tyg. - K. Prońko. 11.50
Marla Corti „Godziny próby" ode.
2 (powt.) 12.05 W tonacji Trójki.
13.00 „Jesień w Pekinie” — od.
19. 13.10 Powt. z roz. 14 .00 Pol. or­
kiestry kameralne I Ich soliści.
15.05 Reggae - pleśni wędrow­
ców 15 40 ..Życie teatrem”. 16,00—
19.00 Zapraszamy do Trójki. 17.05
Peter Gabriel:. So (c.d .). 17.30 Polit.
dla wszystkich. 18.05 Ińf. sport.
19.00 M, Mitchell „Przeminęło z wia­
trem’ ’ ode. 2 19,30 Trochę swin­
ga. 19.50 M. Corti „Godziny pró­
by” - ode 3 20.00 Studio nagrań.
20.47 Klub Trójki (cz I) Kto 1 co

czyta w prasie. 21 .00 Trzy kwa­
dranse Jazzu. 2145 Klub Trójki,
(cz II) 2205 24 godz. w 10 min.
I inf sport. 22.15 W kręgu ballady.
22.45 „Rozrachunek z faszyzm "in
w lit. niem.” . 23.00 Opera tyg - G.
Verdi „Trubadur" 23.13 Czas re­
laksu 23.50 Claude Simon „Dro­
ga przez Flandrię” — ode. 3.

PROGRAM IV

DZIENNIKI: 5.05, 6.00. 7.39,
12.00 17.00. 19.30. 21.55.

5.00 Mel, na dzień dobry. 5.16
Autorski poranek muz. 5 .30 Kalen­
darz radiowy. 8.33 Aut poranek
muz. c .d. 6 .30 Jęz. hiszp. 6 .45 Muz.
suplement 6.55 Zapowiedzi aud.
oświat. 7.00 NURT - Strategia
rozwoju edukacji narodowej w

perspektywie XXI wieku. 7.20
Słuch, pios A. Majewskiej. 7 .3S
Dedykacje muz. 8.10 Spotk. i rep.
„Przełęcz między światami". 8.30
Muz. hobby. 8 .50 Aktualn. 9 .03
„Szkoło jak się masz”. 9 .33 U przy­
jaciół - (Jugosławia) „Nocna do­
rożka". 10.00 „Nad dokumentami
dziejów ziemi". 10.30 Z kolekcji
płytowej „Pol. Nagrań” 11.00 Dom
i świat 12 05 Wyzwania wspólcz.
12.20 Pol. zesp. Instrument. 12 .30
Radio Moskwa. 13.00 „Szkoło, jak
się masz". 13.25 Album baletowy.
14.00—17.00 Popoł. Młodych . Słuch.
14.00 Klub Niebieskiej Tarczy. 14 .30
Rożgł. Harc. 13.20 Między nami —

mag. nastolatków. 16.00 - Odna­
leźć siebie 16.30 Repetitio est ma-

ter studiorum (jęz. polski, kl. III
lic.) . 17 .05 Prlmadonna stulecia —

M. Callas. 17 .55 Widnokrąg. 18.25
Przeboje lata 86. 1830 Studio Eks­
pertów „A wokół nas technika”.
19.45 Interpretacje chopinowskie.
20.35 Wiecz Muz. 1 Myśli.

TV BRATYSŁAWA

PROGRAM I

9.50 „Na linii startowej’’ —•

serial USA
10.40 Perspektywy — mag.

nauki i tecliniki
11.20 Videostop
16 05 Jęz. niemiecki dla dzie­

ci (lekcja 1)
17.15 O nauce i technice
17.55 Świat socjalizmu —

mag.
18.20 Wieczorynka
18.30 Azymut
20.00 „Amok” — film maro­

kański
22.05 Zaprasza was Petra

PROGRAM II

16.45 „Kropla w morzu” —

film radź.
17.50 „...I teraz się rozstrzy­

gnie” — serial TV (2)
19 10 Wieczorynka
20.00 MS w siatkówce ko­

biet: Czechosłowacja — Kana­
da

22.10 „Gorący wiatr” — se­
rial jugosł. (4)

Za zmiany w ostatniej ehwill
wprowadzone w programie tea­
trów, kin, radia i telewizji — re­
dakcja nie bierze odpowiedzialno­
ści.

PROGRAM I

9.30—12.00 „Domator”
9.35 „Domowe przedszkole”
10.00 DT — Wiadomości
10.10 Film dla 2 zmiany:

„Obcy w domu”
11.25 „Przyjemne z pożyte­

cznym”
11.50 „O grzeczności po pol­

sku”
12.00 Encyklopedia tatrzań­

ska
15.50 NURT — przygotowa­

nie do życia w rodzinie (1)

16.20 Program dnia, DT —

Wiadomości
16.25 Dla młodych widzów:

„Krąg” — magazyn harcerzy
16.50 Dla dzieci „Tik-Tak”
17.15 „Teleexpress”
17.30 Losowanie Express

Lotka i Super Lotka
17.40 „Gospodarze”
17.55 „Rozmyślania o przy­

szłości” — film dokument.
18.30 „Dolina Topoli” (41) —

francuski serial filmowy
19.00 Dobranoc: „Zaczaro­

wany ołówek”

•tV-PROGRAM

19.10 „Archiwum XX wie­
ku” —• młodzież powojennego
świata” (1)

19.30 Dziennik Telewizyjny
20.00 Publicystyka
20.15 „Obcy w domu” —

polski film telewizyjny; reż.
Marek Wortman; Wyk.: Ma­
rzena Trybała, Marek Frącko­
wiak, Janusz Paluszkiewicz,
Henryk Talar

21.30 „Żniwa ’86”
21.40 DT — Komentarz®
22.05 „Kronika płonącej

Warszawy” — program doku­
mentalny

22.30 „Letnie wieczory mu­
zyczne” ,

— „Dawna muzyka,
dawne instrumenty”

23.05 DT — Wiadomości

PROGRAM II

17.25 Program dnia
17.30 „Pół godziny dla rodzi­

ny” — „Poradnik kliniki zdro­
wego człowieka”

18.00 KRONIKA (Kr.)
18.30 „Kto to powiedział” —

teleturniej
19.00 Przeboje „Dwójki”
19.30 Dziennik Telewizyjny
20.00 „Dookoła świata” —

„W Senegalu i w Togo”
20.45 „Zgodnie z moim su­

mieniem”

21.35 Studio Sport
22.35 Wieczorne Wiadomo­

ści
22.45 Relacja 1 Festiwalu

Wratislavia Cantans ’86
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NICZEJ: Redaguj# kolegium: Janusz Hańderek, Olgierd Jędrzejczyk, Halina Kleszcz,
Lech Kmietowicz — sekretarz odpowiedzialny, Wiesław Kolarz — z-ca red naczelnego,
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